
nie było by rządów Hitlera!
Werdykt amerykańskiego trybunału w Norymberdzezwalnia
23 dyrektorów niemieckich

lecenia poczdamskie, natrafiali na cią­
głe trudności.

Q GŁOSZONY po 11 miesiącach 
przewodu sądowego werdykt 

amerykańskiego trybunału wojsko­
wego w procesie przeciwko 23 dy­
rektorom I. G. Farben, uwalnia 10 
głównych oskarżonych całkowicie 
spod zarzutu popełnienia jakichkol­
wiek przestępstw, wymienionych w 
punktach oskarżenia.

9 Z OSKARŻONYCH UZNANO 
WINNYMI DOPUSZCZENIA SIĘ GRA­
BIEŻY I RABUNKU NA OKUPOWA­
NYCH PRZEZ WOJSKA HITLEROW­
SKIE OBCYCH TERYTORIACH. 5 O- 
SKARŻONYCH UZNANO WINNYMI 
UDZIAŁU W GŁOSZONYM PRZEZ 
HITLEROWCÓW PROGRAMIE „NIE­
WOLNICTWA I MASOWYCH ZBRO­
DNI". NATOMIAST WSZYSTKICH 
BEZ WYJĄTKU OSKARŻONYCH U- 
WOLNIONO SPOD ZARZUTU PRZY­
GOTOWANIA DO WOJNY NAPAST­
NICZEJ I UCZESTNICZENIA W KON­
SPIRACJI HITLEROWSKIEJ. W UZA­
SADNIENIU TEGO PUNKTU TRYBU­
NAŁ ORZEKŁ, ŻE WYSUNIĘCIE TA­
KIEGO OSKARŻENIA MOGŁOBY DO­
PROWADZIĆ DO STWIERDZENIA W 
KONKLUZJI, ŻE „CAŁY NARÓD NIE­
MIECKI PONOSI WINĘ I ZASŁUGU­
JE NA MASOWE UKARANIE". TYL­
KO JEDNEGO Z OSKARŻONYCH U- 
ZNANO WINNYM POPEŁNIENIA 
DWÓCH PRZESTĘPSTW.

Ogłoszony przez amerykański trybu­
nał w Norymberdze wyrok w procesie 
przeciwko dyrektorom I. G. Farben, 
uwalniający ich od winy przygotowa­
nia wojny napastniczej, pozostaje w 
jaskrawej sprzeczności z ogłoszonym 
publicznie w Waszyngtonie w roku 
1947 materiałem dowodowym, jak i z 
zeznaniami samych oskarżonych. Na 
postawie dostarczonych w 1946 r. spe- 
cjelnej komisji śledczej senatu USA 
materiałów, oraz zeznań urzędników 
amerykańskiego zarządu wojskowego 
w Niemczech, ustalono ponad wszelką 
wątpliwość, że dyrektorzy I. G. Far­
ben planowali wojnę napastniczą nie 
tylko w Europie, lecz również i prze­
ciwko Stanom Zjednoczonym. W okre­
sie poprzedzającym wojnę, I. G. Far-

stanowi obelge
dla poczucia

sprawiedliwości
ben prowadziła na terenie Stanów 
Zjednoczonych działalność, zmierzają­
ca do osłabienia potencjału wojskowe­
go i przemysłowego USA na wypadek 
wojny.

Po ogłoszeniu wyroku, złożył o- 
świadczenie rzecznik obrony, adwo­
kat Dix, który zażądał unieważnie­
nia decyzji trybunału, stwierdzając, 
że trybunał ten nie był upoważnio­
ny do skazywania oskarżonych. 
Przewodniczący trybunału amerykań­
skiego odrzucił to niesłychane żą­
danie niemieckich obrońców.
Korespondent PAP w Nowym 

Jorku przeprowadził trzy wywia­
dy z czołowymi ekspertami amery­
kańskimi od spraw I. G. Farben­
industrie na temat uwolnienia 
przez Trybunat Norymberski 23 
dyrektorów tego potężnego kon­
cernu spod zarzutu przygotowania 
wojny agresywnej hitlerowskich 
Niemiec.

Howard ARMBRUSTER
Gromadzi od 30 lat materiały na te 

mat 1. G. Farben oraz kontaktów tego 
koncernu z bankami i przemysłowcami 
amerykańskimi.

Oświadczył on korespondentowi PAP 
wręcz, że „uwolnienie dyrektoiów 1. 
G. Farben od odpowiedzialności za 
przygotowanie i wywołanie wojny na­
pastniczej, jest wynikiem wpływów 1. 
G. Farben wewnątrz rządu amerykań­
skiego".

Armbruster oświadczył, że jego zda­
niem — lepiej było by przy takim o- 
brocie sprawy, ażeby proces 
berski nie doszedł w ogóle do 
albowiem obecnie dyrektorzy I. 
ben są całkowicie oczyszczeni 
ny. (PAP)

Gazeta Nowojorska New Jork
Tribune omawiając ten wyrok, podkreśla 
zbieg okoliczności między tym faktem, a 
eksplozją w Ludwigshafen, która zniszczy­
ła tysiąc istnień ludzkich. „Sumienie świata 
nie może odwrócić myśl od faktu — czy­
tamy na łamach pisma — że ludzie, któ­
rych proces ukończył się teraz w Norym­
berdze, ponoszą część odpowiedzialności za 
tragedię dziesiątków narodów europejskich 
i ruiny dziesiątków krajów". (API)

norym- 
skutku, 
G. Far- 
od wi-

Herald

W skrócie
Rząd Irański otrzymał kredyt 260 milio­
nów dolarów od Stanów Zjedn., na ku­
pno amerykańskiego sprzętu wojskowego 

O
W hiszpańskie) miejscowości Toja, toczą 
się obecnie rokowania pomiędzy przed­
stawicielami rządów francuskiego i hisz­
pańskiego, w celu zawarcia lotniczego 
układu handlowego. Układ ten ma zez­
walać m. in. na przelot samolotów fran- 
kistowskich nad terytorium francuskim.

O
Rząd państwa Izrael nie zgodził się na 
propozycję rozjemcy Narodów Zjednoczo­
nych Bernadotte’a w sprawie demilitary- 
zacji Jerozolimy. Min. Shertok zapo­
wiedział, że rząd żydowski będzie się do­
magał rewizji granic swego państwa, u- 
stałonych przez ONZ.

O
Do Szczecina przybyła 
narodowa Polonii wc 
zwiedzą porty oraz 
przemysłowe na Pomorzu Szczecińskim.

O
Do Nowego Jorku powrócił administra­
tor planu Marshalla Hoffman, po tygo­
dniowym pobycie w Paryżu. Hoffman 
udał się natychmiast do Waszyngtonu, 
gdzie odbędzie konferencję z prezyden­
tem Trumanem. (PAP).

O
Amerykański sekretarz armii — Royall 
podał do wiadomości, że wydano rozkaz 
wstrzymania wszystkich wyroków śmier­
ci, wydanych przez amerykański trybunał 
wojskowych w Dachau, na hitlerowskich 
zbrodniarzy wojennych.

O
Peru zamierza wznowić stosunki dyplo­
matyczne z Hiszpanią frankistowską. 
Również rząd chilijski rozważa sprawę 
nawiązania stosunków dyplomatycznych 
z Madrytem.

11-osobowa Rada
Francji. Goście 

ośrodki rolnjczo-

James MARTIN
zrezygnował ze stanowiska w Niem­
czech w lipcu ub. roku na znak prote­
stu przeciwko polityce generałów Cła- 
y'a i Drapera, jak i całego zarządu 
wojskowego USA w Niemczech, obec­
nie zaś jest czynnym działaczem partii 
postępowej,

Martin oświadczył, że uwolnienie 23 
dyrektorów I. G. Farben od winy przy­
gotowania i prowadzenia wojny agre­
sywnej „jest fantastyczną obelgą pod 
adresem międzynarodowej sprawiedli­
wości". Martin podkreślił, że wiado­
mo całemu światu, iż bez I. G. Farben 
nie byłoby rządów Hitlera w Niem­
czech, na co znajduje się dostateczne 
dowody w archiwach trybunału no­
rymberskiego. Martin zaznaczył z na­
ciskiem, że popiera to oświadczenie 
swym autorytetem, albowiem przez 
dwa lata powojenne sprawował kon­
trole nad I. G. Farben i brał udział 
w przygotowaniu materiałów do pro­
cesu. Martin przypomniał w wywia­
dzie fakt spotkania pomiędzy Hitlerem, 
von Papenem i baronem von Schroede­
rem w styczniu 1933 r. w Kolonii, po 
którym wszyscy trzej przeprowadzili 
konferencję z grupą czołowych prze­
mysłowców niemieckich w Nadrenii. 
Większość wówczas obecnych stano­
wili właśnie dyrekterzy I. G. Farben, 
zwolnieni teraz przez trybunał norym­
berski. Od tej chwili — jak podkre­
ślił Martin — zarząd I. G. Farben o- 
raz inni przedstawiciele ciężkiego 
przemysłu przejęli całkowicie kierow­
nictwo nad przygotowaniem gospodar­
ki niemieckiej do wojny napastniczej. 
Dyrektorzy I. G, Farben, nie tylko o- 
trzymali od Hitlera korzystne kontrak­
ty, lecz również kierowali całym me­
chanizmem gospodarczym Niemiec dla 
celów wojennych.

o
Anglosaskie władze okupacyjne w Berli­
nie zajęły drukarnię zarządu miejskiego 
w której drukowano kartki żywnościowe 
dla mieszkańców Berlina. Radziecka ko­
mendantura Berlina wydała zarządzenie, 
jak najszybszego wydrukowania gdzie 
indziej kartek.

Richard SASULY
któremu powierzono z ramienia sojusz­
niczej rady kontroli w Niemczech łun 
keję zbierania materiałów do procesu 
I. G. Farben, powrócił do Stanów Zjed­
noczonych i napisał książkę o tym kon­
cernie,

Sasuly zwrócił uwagę na niebezpie­
czeństwo, kryjące 6ię w decyzji try­
bunału, albowiem może ona stworzyć 
nowe tarcia w Europie, obawiającej 
się odbudowy potęgi przemysłowej 
Niemiec. Opuszczając Niemcy w po­
czątkach 1946 r. zaznaczył on, że już 
wówczas urzędnicy amerykańscy, któ­
rzy usiłowali wprowadzić w życie za-

Pierwsze wyniki —
PIERWSZE REKORDY

na Stadionie w Wembley
W CZASIE WCZORAJ­

SZYCH IGRZYSK OLIMPIJ­
SKICH POBITY ZOSTAŁ 
DWUKROTNIE DOTYCH­
CZASOWY REKORD OLIM­
PIJSKI W PŁYWANIU STY­
LEM KLASYCZNYM NA 200 
METRÓW KOBIET. PIERW­
SZA REKORD TEN POBIŁA

WĘGIERKA SZEKELY, KTÓRA PRZEBYŁA DYSTANS W 3 MINUTY I 1,2 
SEKUNDY, A NASTĘPNIE NORWEŻKA, KTÓRA OSIĄGNĘŁA CZAS
2 MINUTY 53,4 SEKUNDY. POPRZEDNI REKORD OLIMPIJSKI WYNOSIŁ
3 MINUTY I 1,9 SEKUNDY.
W dniu wczorajszym oprócz tego 

odbyły się eliminacje w biegach na 
100 m, 400 m przez płotki, 800 m oraz 
finały w biegu na 10 000 m, w skoku 
wzwyż i w rzucie dyskiem pań. W tej 
ostatniej konkurencji startowała rów­
nież Polka Wajsówna, która mimo, że 
znajduje się na 9 miejscu w tegorocz­
nej tabeli 10 najlepszych dyskobolek 
świata, może sprawić miłą niespo­
dziankę.

W konkurencjach pływackich odbyty 
się skoki z trampoliny panów, przed- 
biegi na 100 m dow. panów, przed- 
biegi na 200 m styl. klas, pań, przed- 
biegi na 100 m dow. pań, dalsze eli­
minacje w piłce wodnej.

Poza tym rozpoczęły 
walk zapaśniczych w 
eliminacyjne 
kowej oraz 
społowym.

rozgrywki 
eliminacje
(t)

się przedboje 
stylu wolnym, 
w piłce koszy- 
w florecie ze-

o zachodnich i wschodnich Niemcach
Dziennik czeski „Rude Pravo“ za­

mieścił wywiad swego korespondenta 
Simonowa z szefem sztabu okupacyj-

jak po trzęsieniu ziemi
6 200 ofiar ognia i gazu irujacego

Olbrzymie kłęby dymu, sięgające 3 tysiące metrów, unosiły się jeszcze na 
drugi dzień po wybuchu nad Ludwigshafen, które przeżyło największą od r. 
192i katastrofę w związku z eksplozją, jatka pastąpiła w Zakładach Chemicz­
nych I. G. Farbenindustrie. 'Cały kompleks budynków fabrycznych został cał­
kowicie zniszczony. Biały popiół pokrywa ruiny, z których tu i ówdzie wydo­
bywają się jeszcze płomienie. Tłumy ludzi — przeważnie kobiety i dzieci — 
usiłują mimo niebezpieczeństwa przerwać się przez kordony policji i wojska, 
atby odszukać pogrzebane w ruinach ciała swych bliskich.

Ulice Ludwigshafen wyglądają jak 
po trzęsieniu ziemi. Na pokrytym po­
piołem bruku, wśród gruzów i resztek 
żelastwa, leżą jeszcze zwłoki robotni­
ków. Wielu z nich ma twarze zabar­
wione na fioletowo, wskutek wybuchu 
różnych chemikalii. Sanitariusze w ma­
skach gazowych krążą wśród ruin, u- 
dzielając umierającym pomocy. 16 bu­
dynków I. G. Farbenindustrie spośród 
18, w nocy z środy na czwartek stało 
jeszcze w płomieniach.

W Mannheim ogłoszony został po raz 
pierwszy od zakończenia wojny alarm 
gazowy, alby ostrzec ludność przed nie­
bezpieczeństwem napłynięcia fali ga­
zów trujących z miejsca katastrofy.

Według informacji agencji ADN, po­
wołującej się na dańe ze źródeł ame­
rykańskich, liczba ciężko i lekko ran- 
sięga 6200 osób. Wiele ofiaT wybuchu 
oślepło. Inne agencje, jak np. Reuter, 
wymieniają znacznie niższą liczbę ofiar.

* ł
Kierownictwo Socjalistycznej Partii Jed­

ności Niemiec oraz Socjalistycznej Partii 
Ludowej (strefy zachodnie) wysłało do ra­
dy zakładowej 
hafen, depeszę 
współczucia.

Jednocześnie 
depeszy swej domaga się:

1) niezwłocznego zaprzestania produkcji

materiałów wojennych we wszystkich nie­
mieckich przedsiębiorstwach przemysłowych

2) przeprowadzenia przez międzynarodową 
komisję dochodzeń, celem ustalenia przy­
czyn katastrofy.

Analogiczne żądanie wysuwa dziennik 
„Neues Deutschland". Gazeta podkreśla, że 
eksplozaja w i. G. Farbenindustrie ujawni­
ła wobec całego świata, że Niemcy Zacho­
dnie przekształcone zostały w arsenał zbro­
jeniowy, na użytek sił imperialistycznych.

(PAP)

nych wojsk radzieckich w Niemczech, 
gen. Lukiaczenko. Simonow zapytał, 
czy ze względu na obecną sytuację 
polityczną w Niemczech istnieją pod­
stawy do obaw nowej agresji niemiec­
kiej.

Gen. Lukiaczenko odpowiedział na 
to pytanie,* że kierunek polityki władz 
anglo-amerykańskich sprzyja z pewno­
ścią odrodzeniu niemieckiego milita- 
ryzmu. Rezultatów tej polityki zamor­
skich kapitalistów można się obawiać, 
natomiast 17 milionów ludzi zamie­
szkujących strefę sowiecką myśli zu­
pełnie innymi kategoriami. Przyczyni­
ły się do tego następujące posunięcia 
władz sowieckich: wychowywanie
młodzieży niemieckiej w duchu praw­
dziwej demokracji i wpajanie prawideł 
demokratycznych dorosłym, przepro­
wadzenie reformy rolnej, socjalizacja 
zakładów przemysłowych oraz reforma 
sądownictwa.

Naród niemiecki w radzieckiej stre­
fie dąży do nawiązania przyjaznych 
stosunków z całym światem, a demo­
kratyczne władze krajów wschodnio- 
niemieckich nie przyczynią się do za­
kłócenia pokoju. Między nastrojami 
panującymi w strefie sowieckiej a w 
Bizonii jest, głęboka różnica, uwarun­
kowana zupełnie różnvmi kierunkami 
wpływów władz okupujących. (ZAP)

a

Ło „sprawiedliwy i należny hołd Polsce"
Przed przyjazdem W - osobowej delegacji brytyjskiej

Na światowy kongres intelektuali-l nio z Paul Eluardem do Polski, ora2

fabryki aniliny w Ludwigs- 
z wyrazami serdecznego

kierownictwo obu partii w

Niemcy niechcąNiemców 
Odmowa przyjęcia 
przesiedleńców 

przez polidniowe rządy Bizonii 
Rządy Wirtemberg-Badenii, He­

sji oraz Bawarii przez swych re­
prezentantów w Radzie Państw 
Południowo-Niemieckich odmówiły 
przyjęcia na swe terytorium 200 
tysięcy przesiedleńców niemiec­
kich ze wschodu, tłumacząc się 
trudnościami gospodarczymi swych 
krajów.

(PAP)

stów we Wrocławiu wyjedzie z Wiel- podkreśla żywotność i wiarę w lepsze 
kiej Brytanii 40 uczonych, pisarzy i ar­
tystów znanych na całym świecie.

Zapowiedziany jest udział m. in. na­
stępujących osób: przedstawiciel królew­
skiego towarzystwa nauk, słynny fizjolog 
John Boyd, sekretarz 
ków naukowych w 
Roy Inner, b. szef 
UNESCO i b. doradca 
dzie chińskim — Needham, wybitny hi­
storyk — Taylor, powieściopisarz ■— Louis 
Golding .znany kompozytor angielski — 
Boughton, dyrektor filharmonii londyń­
skiej — Ton Rusell, dziekan katedry w 
Canterbury dr Johnson, kierownik pro­
gramu europejskiego BBC Davinfort.

Na kongres pojadą również wybitny 
pedagog amerykański, b. zastępca Hux- 
ley'a w UNESCO — Wilson i przebywa­
jący obecnie w Angliii sławny pisarz in­
dyjski — dr Mulkraj Anand.

*
Szereg wybitnych naukowców, pisa­

rzy i artystów brytyjskich, którzy nie 
będą mogli uczestniczyć w kongresie 
wrocławskim, wysłało na adres orga­
nizatorów wyrazy solidarności i życze­
nia sukcesów obrad, m. in. pozdrowie­
nia przesłał słynny powieściopisarz i 
dramaturg John Priestley.

Prasa francuska żywo interesuje się 
międzynarodowym kongresem intelek­
tualistów we Wrocławiu. Znany pisarz 
Jean Marceinac, nawiązuje w swym ar­
tykule do podróży, jaką odbył ostat-

związku pracowni- 
Wielkiej Brytanii 
sekcji naukowej 

naukowy przy rzą-

■jutro, jakie zauważył w narodzie i 
wśród intelektualistów polskich., Pisze 
on m. in.: „Jest to wyrazem sprawied­
liwego i należytego hołdu, że światowy 
kongres intelektualistów odbędzie się 
w Polsce i właśnie we Wrocławiu, zaj­
mując się zagadnieniami utrwalenia 
pokoju. W kraju tym, jak tego dowo­
dzi jego sztuka, literatura, teatr i film, 
umysły- potrafiły oprzeć się negacji i 
przystąpić do pozytywnej prajcy nad 
odbudową". (PAP)

a
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Uwaga!
W NIEDZIELE 

losowanie nagród 
Wasotego JiankMSu, 
, Przypominamy naszym Czy­

telnikom, że w niedzielę odbę­
dzie się tak niecierpliwie ocze­
kiwane rozlosowanie nagród 
„Wesołego Konkursu". A więc 
spotykamy się o godzinie 11 w 
sali Domu Pocztowca przy al.
Marcinkowskiego nr 20.
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Min. skarbu Dąbrowski
mówi o planie zaoszczędzenia
130 miliardów złotych
Mobilizacja oszczędności społecznych 
urealni plany gospodarcze
Oszczędnościowy program Rady Ministrów stanowi zmiany i korektywy 

dla ustalonych pół roku temu planów finansowych i gospodarczych — po­
wiedział min. Dąbrowski, — a mianowicie państwowego budżetu bieżą­
cego, planu sfinansowania inwestycyj, planów finansowo - gospodarczych 
przedsiębiorstw państwowych i banków, budżetów związków samorządu 
terytorialnego, ubezpieczeń społeczny tli, spółdzielczości i instytucyj spo­
łecznych i zamyka się kwotą 130 miliardów zł. Na kwotę tę składają się 
oszczędności w wydatkach w gospodarce państwowej i uspołecznionej w 
kwocie 22,2 miliardów, wzrost w dochodach w kwocie 69,4 miliradów oraz 
dodatkowe efekty finansowe przedsiębiorstw obu sektorów w kwocie 
38,5 miliardów.

tych związkach samorządu terytorial­
nego, które w wyniku akcji oszczęd­
nościowej uzyskają nadwyżki budże­
towe;

2. w ubezpieczeniach społecznych: 
a) wykonanie planu inwestycyjnego u- 
bezpieczalni społecznych i zakładów 
ubezpieczeń społecznych, b) zwiększe­
nie zasiłków rodzinnych, c) zwiększe­
nie środków obrotowych;

3. w dziedzinie spółdzielczości: 
zwiększenie środków obrotowych;

4. w dziedzinie instytucyj społecz­
nych: zmniejszenie wysokości niedo­
borów środków własnych. (PAP)

Wielkie dni

W Prezydium Rady Ministrów 
odbyła się konferencja prasowa, na 
której minister skarbu Dąbrowski 
naświetli! program rządowy popu­
laryzowania akcji oszczędnościo­
wej w 1948 roku.

Na wstępie minister skarbu stwier­
dził, iż gospodarstwo narodowe Polski 
po trzech latach swego istnienia może 
poszczycić się poważnym dorobkiem, 
czego wymownym dowodem jestWZO. 
Te imponujące wyniki spowodowane są 
przede wszystkim przeobrażeniami u- 
strojowymi, które wyzwoliły pracę —,

podjęta tak szeroko i głęboko za­
mierzona akcja oszczędnościowa.
Przed wojną pojęcie oszczędzania 

identyfikowało się w pojęciu szerokiej 
opinii z gromadzeniem indywidual­
nych rezerw fnansowych. W gospodar­
ce demokracj; ludowej, zjawisko to nie 
zachodzi. Program oszczędnościowy, 
któryśmy sobie zakreślili, ma na celu 
poprzez lepsze, tańsze i sprawniejsze 
gospodarowanie w dotychczasowym 
zakresie zmobilizować dodatkowe środ­
ki w okresie operacyjnym 1948 roku 
na te cele i zadania, które bądź wy­
łoniły się w toku działania, bądź też

podstawę bogactwa narodowego — zj wymagają^ intensyfikacji już. w toku 
kapitalistycznego systemu wyzysku i * Cł"'q 
oparły na niej nową gospodarkę — de­
mokratyczną. Nikły dopływ kapitałów 
zagranicznych skazywał nas na opar­
cie się w odbudowie prawie wyłącznie 
na siłach własnych. Kłopoty gospodar­
cze i społeczne krajów objętych pla­
nem Marshalla w przeciwieństwie do 
dynamizmu gospodarki polskiej są po­
twierdzeniem słuszności zajętego sta­
nowiska. Nasz plan gospodarczy jest 
planem dynamicznym, który w toku 
wykonywania jest ciągle doskonalony.

Większość zamierzonej akcji osz­
czędnościowej przypada na gospodar­
kę państwową i wynosi 109,1 miliar­
dów. Na sumę tę składa się:

oszczędności w wydatkach
budżetu państwowego 5.8 mlrd.

wzrost dochodów z podat­
ków i monopoli 45,8 „

wzrost innych dochodów
budżetowych 13,4 „

oszczędności w dotychcza­
sowym planie inwestyc. 82 „

wzrost rentowności przed­
siębiorstw państwowych
i banków 3",5 „

w ramach sektora u- 
wyrażaą się również 
21 miliardów, z czego

Wyniki akcji 
społecznionego 
poważną cyfrą 
przypada:

na samorząd
ubezpieczenia

W tym 10,3 miliardów stanowi wzrost 
wpływów oraz 2,5 miliardów uzyskuje 
się w zakresie spółdzielczości wytwór­
czej i handlowej.

Następnie minister wyjaśnił w 1- 
mię czego i dla jakich celów została

| akcji. Stąd też mobilizowanie w ra­
mach niniejszej akcji środki pieniężne 
używane są prawe niezwłocznie na ce­
le, wynikające z konkretnych planów 
gospodarczych i finansowych, podczas 
gdy w gospodarce kapitalistycznej re­
zerwy niejednokrotnie uruchomione 
tyyły dopiero w miarę możliwości do­
brego zysku i uniknięcia ryzyka oso­
bistego.

Cele, na które mają być użyte 130 
miliardów zł akcji oszczędnościowej, 
wymienione są w uchwałach rady mi­
nistrów, a mianowicie:

dla sektora państwowego: 1. zapew­
nienie wykonania państwowego planu 
inwestycyjnego na rok 1948 wraz z do­
datkowymi kredytami w zakresie tego 
planu, 2. tworzenie rezerw dla stop­
niowego podnoszenia poziomu dobro­
bytu świata pracy, 3. powiększenie 
własnych normatywnych środków o- 
brotowych przez państwowe przedsię­
biorstwa przemysłowe oraz handlowe,* 
4. sfinansowanie nowych akcyj w 
kresie zbiorowego zaspokojenia 
trzeb socjalnych i kulturalnych.

Dla sektora uspołecznionego:
1. w dziedzinie samorządu teryto­

rialnego: a) zmniejszenie niedoborów 
budżetowych, b) cele inwestycyjne w

sztuki polskiej 
na WZO

W czasie Wystawy Ziem Odzyska­
nych odbywa się we Wrocławiu wielki 
festiwal sztuki polskiej, z uwziąłem naj­
wybitniejszych artystów polskich. Cykl 
wielkich imprez widowiskowych za­
inaugurował występ zespołu artystycz­
nego Domu Wojska Polskiego.

*
Pierwszy wielki koncert filharmonii wroc­

ławskiej pod dyrekcją Kazimierza Wiłko­
mirskiego odbył się w dniu 30 lipca z wy­
stępem Ewy Turskiej—Bandrowskiej.

Od 1 do 31 sierpnia vzystępować będzie 
w Teatrze Wielkim opera bytomska pod 
dyrekcją St. Beliny-Skupniewskiego, z 60- 
osobowym chórem, 60-osobową orkiestrą i 
50-osobowym baletem.

W dniy 1 sierpnia opera bytomska wy­
stawi we Wrocławiu operę „Aida" Ver- 
diego, następnie operę „Halka" St. Moniu­
szki, balet „Pan Twardowski" Różyckiego, 
„Cyganeria" Pucciniego „Cyrulik Sewilski" 
Rossiniego.

Obok wielkich imprez, organizowanych, 
przez zespoły zawodowe, odbywają się 
wielkie pokazy regionalne zespołów świet­
licowych. Codziennie o godz. 18 na estra­
dzie pawilonu wsi Polski Ludowej wystę­
pują zespoły regionalne, przybywające z 
całego kraju na wystawę Z. O. (PAP)

terytorialny 1.2mlrd. 
społeczne 17,3 „

Pasek masKem
wie pop/oca

W związku z pracami żniwnymi, w 
niektórych miastach Śląska zabrakło 
chwilowo masła. Nieuczciwi kupcy wy­
korzystali ten termin i ukryli duże ilo­
ści masła, które sprzedawali dla u- 
przywilejowanych klientów, po paskar­
skich cenach. Kilkunastu nieuczciwych 
kupców zostało ukaranych za pobiera­
nie nadmiernych cen milionowymi kara­
mi. (P. R.)

Ceduła 
giełdy zboźowo-fowarowe] 

w Poznaniu
z dnia 30 lipca 1948 r.

Ceny rozumieją się za towar zdrowy, su­
chy, przeciętnej jakości handlowej za 100 
kg w handlu hurtowym, franko wagon st. 
załad. w woj. pozn.

Standarty: Pszenica 748 g/1 (127,1 f. h.), ży­
to 675 g/1 (115,0 f. h.), jęczmień 653 g/1 (110,6 
f. h.), owies 440 g/1 (73,3 f. h.).

Pszenica 3600, żyto 2400, jęczmień 2400, 
jęczmień ozimy 2200, owies 2400, gryka 4S00 
do 5100, proso 3300 do 3600.

Mąka pszenna 70“/s 5500, mąka żytnia 80°/« 
3150, mąka ziemniaczana sup. 8000, kaszka 
pszenna 8500, kasza jęczmienna 65“/« 4200, 
płatki owsiane 7000, otręby pszenne 1600 do 
2000, otręby żytnie 1300 do 1500, otręby jęcz­
mienne 1100 do 1200, otręby kukurydziane 
1100 do 1200, seradela 4800 do 5200, łubin 
gorzki 3800 do 4100, łubin niegorzki 4200 do 
45J>0, rzepak ozimy 6700 do 7000, siemię lnia­
ne 17 500 do 18 000, gorczyca 7500 do 7800, in­
karnatka 21 000 do 24 000.

Makuchy lniane w taflach 3900 do 4000, 
makuchy rzepakowe w taflach 2100 do* 2200, 
śrut lniany 3100 do 3300, śrut rzepakowy 
2000 do 2100, siano prasowane 675 do 775, 
słoma prasowana 550 do 600.

Kapusta 1100 do 1300, ziemniaki-rychliki 
750 do 900, wiśnie 7000 do 8000, jagody czar­
ne 4600 do 5400.

Olej lniany 65 000 do 70 000, olej rzepako­
wy 33 000 do 35 000.

Tendencja i obroty: spokojne.

STRONA 2

za-
po-

0d1 września pod wite komornego 
ale tylko dla inicjatywy prywatnej 
Nareszcie znajda się pieniądze na remonty 
„Największym sukcesem nowego dekretu o najmie lokali jest to, 

że nareszcie będzie można myśleć o poprawie warunków mieszkal­
nych w domach objętych publiczną gospodarką lokalami" — powie­
dział minister odbudowy, prof. M. Kaczorowski na konferencji ora- 
sowej w Prezydium Rady Ministrów w dniu 29 bm.

Nowy dekret jest próbą rozwiązania problemów zagadnienia czynszowego, 
z pozostawieniem na boku takich problemów, jak np. bieżące utrzymanie 
nieruchomości mieszkalnych. Dekret w niczym nie dotyka świata pracy, 
wprowadza natomiast wysokie stawki czynszu dla tzw. sektora wolnoryn­
kowego.
Minister Kaczorowski przedstawił 

przede wszystkim dotychczasowy stan 
rzeczy w dziedzinie czynszów miesz­
kalnych. Obecne czynsze stanowią 
mniej, niż 1 proc, przedwojennych, li­
cząc wg kosztów budowy. Powoduje 
to, że brak jest środków na remonty 
i bieżącą konserwację. Budynki mie­
szkalne znajdują się w antysanitar- 
nych warunkach, narasta przy tym 
proces niszczenia.

Od 1 września br. następuje zasad­
nicza podwyżka czynszów, dotycząca 
wszystkich domów starych oraz do­
mów nowowzniesionych i odremonto­
wanych, o ile należą do skarbu pań­
stwa, związków samorządu tep 
nego, instytucji prawa publiczki 
raz przedsiębiorstw państwowych i sa­
morządowych. Reforma komornego 
nie dotyczy natomiast domów nowo- 
zbudowanych i odbudowanych przez 
sektor prywatny, które są wyłączone 
z publicznej gospodarki lokalami. Ko­
morne w tych domach będzie się na­
dal kształtowało na zasadach wolnego 
rynku, zachęcając inicjatywę prywatną 
do inwestowania w budownictwie 
mieszkań.

Podwyżka komornego nie dotyczy 
całego świata pracy najemnej renci­
stów i emerytów oraz osób, utrzymu­
jących się z działalności naukowej, o- 
światowej, artystycznej, literackiej 1 
publicystycznej. Członkowie spółdziel­
ni pracy opłacają połowę normalnych 
stawek czynszu. Dotyczy to również 
rzemieślników, zatrudniających naj­
wyżej jednego członka rodziny 1 jed­
nego pracownika najemnego. Wszyst-

kie pozostałe kategorie lokatorów (ini­
cjatywa prywatna) płacą pełną wyso­
kość stawki komornego.

Podstawą obliczenia czynszu jest po­
wierzchnia mieszkania. Komorne mie­
sięczne od 1 m. kw. waha się od 80 
do 120 zł, w zależności od wielkości 

wyposażenia technicznego 
Do czasu przeprowadzę-

związków samorządu tejrytorial- 
ego o-
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PRZYJACIEL
tygodnik dla starszych dzieci i młodzieży

Co tydzień ciekawe opowiadania bogato ilustrowane. Arty­
kuliki z dziedziny techniki, wynalazków, historii, przyrody

Czytajcie i rozpowszechniajcie „PRZYJACIELA"
Cena egzemplarza 15 zł. Prenumerata miesięczna 40 zł
55d Konto P. K. O. 1-4695
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Koniec z protekcjami
. przy wyjeździe na wezawy

do 120 zł, 
miasta i 
mieszkania, 
nia pomiarów powierzchni użytkowej 
mieszkań pobierane będą w myśl de­
kretu — tymczasowe zryczałtowane o- 
płaty w wysokości od 1400—1800 zł 
za 1 izbę (700—900 zł dia obowiąza­
nych do płacenia 50 proc, stawki).

Z podwyższonego pełnego czynszu 
właściciel nieruchomości będzie musiał 
15 proc, przeznaczyć na koszta eks­
ploatacji budynku oraz bieżącego re­
montu.

W celu zgromadzenia środków na 
finansowanie remontów kapitalnych w 
budynkach mieszkalnych, dekret prze­
widuje utworzenie funduszu gospodar­
ki mieszkaniowej, który składać się 
będzie z funduszów lokalnych powia­
towych lub miast wydzielonych, które 
będą dotować remonty oraz z funduszu 
ogólnokrajowego, służącego do wyrów­
nania niedoborów funduszów lokal­
nych. Właściciele nieruchomości będą 
obowiązani wpłacać na rzecz funduszu 
55 proc, wpływów z czynszów, obli­
czonych wg pełnej stawki, a 35 proc, 
wg stawki 50-procentowej. Ponadto 
na rzecz funduszu pobierane będą 
wpłaty od lokali użytkowych w do­
mach objętych dekretem. Fundusze 
lokalne, nad którymi nadzór sprawo­
wać mają prezydia powiatowych lub 
miejskich Rad Narodowych — udzie­
lać będą dotacji na remonty budynków 
— na podstawie planu kapitalnych re­
montów.

Przybliżone dane szacunkowe okre­
ślają wysokość obecnych czynszów w 
skali ogólnokrajowej na ok. 1,2 mi­
liarda zł rocznie. Oczekuje się, że 
przypis na fundusz wyniesie 7—8 mi­
liardów zł rocznie.

By pomóc właścicielom nieruchomo­
ści w utrzymaniu budynków, Rząd 
przygotowuje dekret o obniżce sta­
wek podatku od nieruchomości — o* 
świadczył minister odbudowy. (PAP)

400 tyj. pracowników na woaiad Oofajre «rle
Tegoroczny plan wczasów przewidu­

jący skierowanie 400 000 związkowców 
na wczasy będzie całkowicie wykona­
ny. W tej chwili wszystkie domy wy­
poczynkowe są przepełnione. Jest to 
stan niepożądany, powodowany nie­
przestrzeganiem rozdzielnika.

Postulat, aby domy wypoczynkowe 
były wykorzystane przez pracowników 
fizycznch, jest realizowany w szer­
szym stopniu, niż w ub. roku. 70“/o 
wczasowiczów — to pracownicy fi­
zyczni.

W porównaniu z ub. rokiem znacz­
nie poprawiło się wyżywienie, uspra­
wniono obsługę i otoczono wczasowi­
cza lepszą opieką. W trosce o wcza­
sowicza organizowane będzie od 1 
sierpnia współzawodnictwo pomiędzy 
domami wypoczynkowymi, objętymi 
już centralizacją. Najwięcej punktów 
zdobędzie dom, który najbardziej dba 
o wyżywienie wczasowicza, posiada 
najuprzejmiejszą i najsprawniejszą ob­
sługę i wreszcie, w którym będą naj­
bardziej higieniczne warunki pobytu.

Trzy najlepsze domy będą premio­
wane.

Wymiana wczasowiczów z innymi 
krajami przebiega sprawnie. Dotyczy 
to przede wszystkim Czechosłowacji, 
z którą wymieniamy w bież, roku po 
500 związkowców. Połowy tej liczby 
już była na wczasach. Wysunięto pro­
pozycje poważnego rozszerzenia wza­
jemnych wczasów. Czesi są zachwy­
ceni polskim morzem.

Jeśli w br. z wczasów na 100 związ­
kowców korzysta 14, to w przyszłym 
roku liczba ta wzrośnie do 17. Obecna 
umowa z ZUS-em przyniosła już duże 
korzyści. 20 000 wczasowiczów w do­
mach związkowych, korzysta z kura­
cji opłacanej przez ZUS i 18 w sana­
toriach na koszt ZUS-u. - W przyszłym 
roku będą utworzone odrębne domy 
dla związkowców-kuracjuszy, aby po­
większyć liczbę korzystających z le­
czenia.

W ramach scentralizowanych wcza­
sów zniknie wiele niedociągnięć, któ­
re dostrzega świat pracy. (PAP)

Wydział wcziasów OKZZ zgodnie z 
uchwałą plenum przeprowadza obecnie 
centralizację domów wczasów. Akicja 
ta zbiega się z największym natęże­
niem wczasów pracowniczych.

Oto co na ten temat powiedział 
przewodniczący OKZZ: „Centralizacja 
domów wczasów wykluczy protekcję 
przy wysyłaniu do domów wypoczyn­
kowych. Do tej pory 200 osób decydo­
wało o polityce wczasów, w różnych 
ośrodkach na terenie kraju. Były wy­
padki, gdy bogate zjednoczenia wysy­
łały pracowników do luksusowych do­
mów, podczas gdy inni byli zaniedbani. 
Od 1 sierpnia zorganizowane będzie 
współzawodnictwo między domami wy­
poczynkowymi, które są już objęte 
centralizacją. Najwięcej punktów zdo­
będzie dom, który najlepiej dopilnuje 
wyżywienia wczasowiczów i będzie 
miał najsprawniejszą obsługę. (P. R.)

2 ciekawe imprezy
w Poznaniu

Po dłuższym urlopie piłkarze ligowi 
ruszają w 'dniu jutrzejszym do boju. 
Poznań będzie świadkiem ciekawego 
spotkania na boisku kolejarzy na Dęb- 
cu pomiędzy Ruchem z Wielkich Haj­
duk — dotychczasowym leaderem, a 
poznańskim ZZK. Mecz rozpocznie się 
o godz. 18.

Kto, z kim, gdzie?
G.

Nerwy ze stali
przydałyby się w obecnych czasach. 
Gdy system nerwowy jest wzburzony, 
o bezsenność nie pozwala wam wypo­
cząć, pamiętajcie o ziołach Magistra 
Wolskiego „Pasiverosa“, które zawie­
rają rośliny o wybitnych właściwo-

ściach uspokajających. Łagodzą one za­
burzenia systemu nerwowego: nerwicę 
serca, bóle i zawroty głowy, uczucie 
niepokoju oraz sprowadzają krzepiący 
naturalny sen, nie powodując przyzwy­
czajenia. 7b-275

Z „Czytelnikiem" 

do Zakopanego
Dnia 14. 8. br. o godzinie 22.55 z 

Dworca Głównego wyrusza wycieczka 
turystyczna do Zakopanego. 
25. 8. wieczorem.

Koszt wycieczki łącznie z 
noclegami i utrzymaniem na

Powrót

podróżą,
__ , _ __ miejscu 

wynosi 8500 zł. W programie krótkie 
wypady na Kasprowy Wierch i Guba­
łówkę — dla amatorów wycieczki w 
Tatry.

Zgłoszenia i wpłaty przyjmuje się 
przy ulicy Wyspiańskiego 10, pok. 2, 
I piętro, do dnia 10 bm.

WyjeiifUafąc na uczusy
nie zapomnij zabrać ze sobą kompletów;

Biblioteczki Niepróżnującego Próżnowania

oraz „BIBLIOTEKI ROMANSÓW i POWIEŚCI" 
"^Wszystko zmieścisz łatwo w kieszeniach płaszcza

Cena zeszytu „Biblioteki Romansów i Powieści" — 50 zł 
Cena tomiku „Omnibusa" — 15 zł 7b-286

G.

G.

G.

G.

G.

G.

G.

Sobota, 31 lipca br.
Ib — Naprzód — towa- 
mecz piłki nożnej na 
przy ul. Pułaskiego.
„DHb" — SZKS „Pos-

18, — Warta
rzyski 
boisku

18,30 BZKS 
nania". Zawody towarzyskie na 
boisku przed Stadionem Miej­
skim.

19, — Walki półfinałowe bokserskich
Polski juniorów na boisku 
Warty.
Niedziela, 1 sierpnia br.

10, — Repr. Ok. W. Wrocław —
Repr. Ok. W. Poznań — mecz 
piłki nożnej na boisku Woj. 
Ośrodka WF. (przy drodze Dę­
bińskiej).

11, — Finały bokserskich mistrzostw
Polski na boisku Warty.

11,— ZZK „Huragan" (Pobiedziska) 
—ZKS „Surma" (Poznań) o mi­
strzostwo kl. C POZPN na bo­
isku przy Stadionie Miejskim 

15,— Międzykłubowe regaty wioślar­
skie na Warcie. Meta na wy­
sokości Klubu Wioślarskiego z 
r. 1904 i Tow. Wioślarzy Polo­
nia.

18,— Ruch—ZZK. Mecz piłki nożnej 
o mistrz, ligi na boisku ZZK w 
Dębcu.

W niedzielę, dnia 1 sierpnia 1948 r., 
o godzinie 10 odbędzie się w Pozna­
niu na boisku Ośrodka WF (dawniej 
boisko Sokoła) przy Drodze Dębińskiej* 
spotkanie piłkarskie pomiędzy repre­
zentacjami Okręgu Wojskowego Po­
znań i Okręgu Wojskowego Wrocław.

Najlepsze drużyny obydwóch okrę­
gów rozegrają powyższe spotkanie w 
ramach zawodów sportowych o mi­
strzostwo Wojsk Lądowych.Nr 209;



Interesujące porównanie
Cofnąć się myślą wstecz o lat 

kilka czy kilkanaście, odświeżyć 
wspomnienia z owych czasów i na 
tej podstawie przeprowadzić po­
równanie z dobą obecną, może 
być nieraz bardzo pożytecznym 
eksperymentem. Pozwala to bo­
wiem na wyciągnięcie wniosków, 
często całkowicie sprzecznych z 
tym, co próbują nam wmawiać 
różni zbieracze plotek.

Ot teraz np. nadarza się bardzo 
dobra ku temu okazja. Minister 
Przemysłu i Handlu ustalił ceny 
na zboże z nowych zbiorów. Ce­
ny te —- jak wiadomo — prawie 
nie różnią się od cen, jakie obo­
wiązywały na przednówku. Co z 
tego wynika? — Wynika po pro­
stu, że mały i średni rolnik, który 
zawsze potrzebnie gotówki i zwy­
kle sprzedaje zboże w pierwszych 
miesiącach po zbiorach, nic z tego 
nie straci. Przetrzymywanie zbo­
ża, stara praktyka zasobnych spe­
kulantów wiejskich, przestała się 
opłacać. Równocześnie miasta bę­
dą mogły liczyć na dostawę mąki 
po cenach stałych, nie ulegający:h 
gwałtownym skokom i wahaniom.

A jakże ta sprawa wyglądała 
przed wojną? — A no wiadomo: 
Bezpośrednio po żniwach biedniej­
si rolnicy młócili czym prędzej, by 
otrzymać pieniądze na opędzenie 
najpilniejszych wydatków. Podaż 
żyta i innych ziemiopłodów była 
duża, co wyzyskiwali różnego ro­
dzaju pośrednicy, a także i przed­
wojenne Pezety, by zdusić cenę do 
minimum. W konsekwencji zroz­
paczony rolnik sprzedawał niwaz 
poniżej własnego kosztu. Oczywi­
ście mieszkaniec miasta nie miał 
st żadnych korzyści. Spekulanci 
bowiem przetrzymywali zakupio­
ne tanio zboże po to, by wówczas 
gdy podaż się zmniejszy, sprzeda­
wać je po cenach wyższych. Tę 
samą praktykę stosowali zresztą 
obszarnicy, korzystający z szere­
gu przywilejów, jak ulgi podatko­
we itp. i bogacze wiejscy.

V/ pierwszych latach powojen­
nych, kiedy produkcja nasza nie 
wystarczała jeszcze na pokrycie 
wewnętrznych potrzeb, a sprawa 
obrotu zbożem nie była jeszcze 
należycie uregulowana, zamożni 
gospodarze uciekali się do tej sa­
mej taktyki. Odbijało się to na za­
opatrzeniu ludności miejskiej, któ­
ra mus:ała płacić paskarskie ceny 
za chleb z wolnego rynku. Po­
szkodowani byli również mali i 
średni rolnicy, których nie stać 
było na to, by wstrzymać się ze 
sprzedażą zboża do czasu, kiedy 
spekulacja zdoła ceny odpowied­
nio wyśrubować. — Obecnie przez 
wprowadzenie jednolitej ceny zbo­
ża, warunki opłacalności każdego 
gospodarstwa bez względu na jego 
obszar zostały wyrównane.

Trzeba jeszcze na jedno zwró­
cić uwagę. Tzw. „nożyce cen“, po­
legające na tym, że ceny artyku­
łów przemysłowych stale rosły, a 
ceny ziemiopłodów malały, obec­
nie zamknęły się. Zwraca na to 
uwagę wiceminister Szyr w swym 
komentarzu do rozporządzenia o 
nowych cenach na zboże: „Z po­
równania nowych cen z cenami 
płaconymi po żniwach w latach 
dobrych urodzajów przed wojną, 
otrzymujemy mnożnik 150 do 230, 
a więc znacznie wyższy od prze­
ciętnego mnożnika cen wyrobów 
przemysłowych, nabywanych 
przez wieś a kilkakrotnie wyż­
szych od mnożnika cen najważ­
niejszych dla gospodarstwa wiej­
skiego artykułów, jak nawozy 
sztuczne, maszyny rolnicze, sól 
cement itp.“

Z przeprowadzonego porówna­
nia wniosek jest oczywisty. Sytu­
acja małego i średniego rolnika w- 
Polsce Ludowej jest już dzisiaj 
znacznie lepsza, aniżeli w tych 
rzekomo mlekiem i miodem pły­
nących latach przedwojennych.

T. B.

JADĄ WOZY
z ŻYTEM

do żniw! —li jej udziela się gorączka żniwna. Nie
• m/wy.ia 11 i xkt {■••/Hi za i w?Vl-

Zagłębię Donieckie
WYDOBYWA WEGIEL

Zagłębie Donieckie zostało przez okupanta straszliwie znisz­
czone, jego miasta — spalone, kopalnie — zatopione, ludność — 
obrabowana, wygnana na robo tig pomordowana. Ale już w 
trakcie wyzwolenia tych tak ważnych dla gospodarki radziec­
kiej terenów, przygotowano generalny plan ich odbudowy.
Jednym z najważniejszych za­

gadnień było wypompowanie 
wciąż zwiększających się ilości 
wody z kopalń. W niektórych szy­
bach tyle było wody, że wystę­
powała na powierzchnię.

W chwili, gdy na zniszczonych 
kopalniach nie było ani źródeł e- 
nergii elektrycznej, ani pomp, trze­
ba było wypompować ponad 500 
milionów m3 wody. Toteż pierw­
szą czynnością budowniczych by­
ło odremontowanie i uruchomienie 
pomp.

Jak się okazało, Niemcy zami­
nowali poszczególne szyby, wysa­
dzili urządzenia wewnętrzne lub

6
bia, ludzie, którzy w pracę swoją 
włożyli olbrzymi wysiłek, zasłu­
żyli w pełni na wyróżnienie, jakie 
ich spotkało przez przyznanie im 
ostatnio Premii Stalinowskich.

powrzucali do kopalń różnego ro­
dzaju sprzęt, utrudniający dostęp 
do nich. Budowniczym przyszli z 
pomocą nurkowie. Już po upływie 
5 miesięcy od chwili rozpoczęcia 
prac, z 3 największych kopalń wy­
pompowano całkowicie wodę i 
rozpoczęto prace restauracyjne. Z 
biegiem czasu dokonano tego rów­
nież w pozostałych ośrodkach Za­
głębia Donieckiego.

Minęło 5 lat, a czynnych już jest 
setki kopalń, doniecki węgiel, jak 
dawniej, porusza setki tysięcy ma­
szyn, dostarcza energii radzieckie­
mu przemysłowi.

Przodownicy odbudowy zagię­

ż projektowaną tu 
śluzów, które prze- 
powodując jej po­

zostanie

Rzemiosł nosi Sapa staWsisrki
6

I chowców, co oznacza dalsay rozwój 
rękodzielnictwa w Polsce.

Czołowe miejsce w produkcji omawia­
nej dziedziny zajmuje w państwie woj. 
poznańskie. Na jego terenie pracujej 
48 tys rzemieślników W Wielkopol-

piękną pogodę macie do żniw! —li jej udziela się gorączka żniwna. Nie
’ zagaduję Jana Kmiecika, jednego może usiedzieć w izbie. Co i raz wy­

chodzi przed stodołę, nakrywa od góry 
oczy pomarszczoną starczą dłonią i coś 
tam pi linie wypatruje w polu.

— Jadzie Franek — mówi z przeję­
ciem — ósmy raz już dziś nawraca!

Wszystkimi dróżkami polnymi ciągną 
koncentrycznie ku wsi wyładowane 
zbożem wozy drabiniaste.

Będzie chleb w mieście, będzie do- za mała. Dlatego w najbliższych latach 
brobyt na wsi.

z gospećarzy n,a wsi, odległej zaledwie 
kilkia kilometrów od Poznania.

— A no poprawiło się. — brzmi o- 
strożna jak to zwykle u wiejskich ludzi 
odpowiedź.

— A nie zaszkodziły aby niedawne 
deszoze na plon?

— Iii, zaszkodzić nie zaszkodziły. 'Ty­
le że człowiek musiał ściągać własne 
zboże z własnego pola jak złodziej, co 
i raz rozglądając się po niebie, czy no­
wa wilgoć nie zleci. Ale przeschło. 
Ziarno zdrowe.

Jadą drabiniaste wozy wyładowane 
wyi&oko żytem, bucha para z rozgrza­
nych skór końskich, rolnik ociera szor­
stką dłonią pot ze spalonego czoła.

VY/Jeś pracuje.
’’ Na wsi nie ma. okresu kainikuły 

i wczasów letnich. Kiedy my, mieszczu­
chy, leniwiejemy od gorąca i albo 
wracamy z uzdrowisk, allbo wybieramy 
się do uzdrowisk, wieś przeżywa naj­
wyższą gorączkę swej czteroporowej 
pracy —■ gorączkę żniw

Radosny to trud. Kłosy są dorodne, 
ziarno pełne. Nie, nie będzie głodu w 
miastach. Polska po raz pierwszy po __ _____ ____ ___ z
wojnie osiągnie pełną samowystarczal-j w mieście i na wystawie napawa nas 
ność w dziedzinie wyżywienia. I nie szczerym entuzjazmem. 
będze głodu towarów przemysłowyich' 
na wsi. I " . ’ . '
taki młody, bo zaledwie trzyletni, już1 jakie na razie poświęcić mogłem 
dziś relacja cen rolniczych w stosunku i zwiedzeniu Wystawy i Wrocławowi. 
d>o przemysłowych jest na ogół biorącGecz może nie od rzeczy będzie w króc- 
o wiele korzystniejsza dla rolnika, niż ^-Ic^ ■ .. . . ----- > -•------
przed wojną.

Większość żyita na wsi poznańskiej 
jest już w stodołach. Upały sprawiły, 
że nię było potrzeby przetrzymywania' /zw. terenie problemowym (A) nieza- 
ziboża w mendlach, czego się obawiano. ;ar/e wrażenie sprawia inteligentne 
w okresie deszczowym. Wyschnięcie symbolizowanie tych Odzyskanych 
zianna przyszło szybciej, niż można się 7;em, ich ciemnej niewoli, lśniącego 
było spodziewać. Teraz odbywa się blasku wolności i wytężonej znojem 
koszenie zbóż późnie j dojrzewają-j jasnego dnia pracy. Symbolika ta nie 
cych jak: jęczmień, pszenica i owies, ąylko przemawia: ona przekonuje i u

[\fie ma ludzi bezczynnych w rodzi- twierdza nas; utwierdza w niewzruszal- 
'nie Kmiecika i w każdej innej ro- ^vch prawach do tych Ziem. 1 tu nasu 

dżinie rolniczej na polskiej wsi, w o- ^a się pewne interesujące spostrzeże- 
kresie żniw. Stary Kmiecik kosi nie- nie. Wybitni polscy plastycy, architek 
przerwanie od wschodu do zmierzchu C1 1 malarze, dekoratorzy i litermcy, 
jak automat. Matka i siostra zbierają, technicy i inżynierowie dają nam 
18-letni syn Franek zwozi, a 7-letnia wspaniały pokaz swych umiejętności. 
Krysia pasie krowy i kozy. Stara ciotka! Zwłaszcza artyści (malarstwo^ rzeźba. 
Józefa pilnuje obrządku koło domu. Ale 'dekoracja) stworzyli tak piękne pawi-

Pewien znany ekonomista powiedział 
swego czas.u, że dane liczbowe dotyczą­
ce przejawów gospodarki sa jej nieza- 
kłamanym obliczem, a ten kto potrafi je 
czytać, pozna je istotną treść ekonomi-j 
czinego życia.. Odnosi się, to również doj 
rzemiosła, którego najgłębsze tajniki sce rękodzieło wykazuje ’ także naj- 
potrąfią odsłonić drobne cyfry. Roz-‘lepszą organizację, wyszkolenie facho- 
patrzmy więc ten problem. |we oraz wielkie doświadczenie żawciclo-

Dane statystyczne, podane niżej, są we. Drugie miejsce zdobył okręg kato- 
■najaktualniejszymi jakimi’ w skali ogól­
nej możemy operować Oto one.

W Polsce warsztaty' rzemieślnicze w 
skali globalnej zatrudniają 312 tys. o- 
sób, w tym 35 tys. kobiet. Produkcja iioh 
stanowi uzupełnienie wy twórczości i 
przemyj&łowei i w tym sensie przyczy­
nia się do podniesienia poziomu ży­
cia w kraju. Rzemiosło posiada poważ­
ny udział w planie 3-letnim, w szcze­
gólności w wytwórczości dóbr kon­
sumpcyjnych, pracuje również na eks­
port.

Oto inne cyfry.
W skład rzemieśllnigzej armii pracow­

ników wchodzi 77 tys. mistrzów, 102 
tys. czeladników, 53 tys. uczniów i 76 
tys^ pracownków niewykwalifikowa­
nych oraz inne pomniejsze grupy.

Cóż to znaczy?
Znaczy to. że stam liczebny mistrzów 

jest stosunkowo-dość znaicznw, Mało na­
tomiast szkoli się uczniów. Fakt ten 
może w,, przyszłości ujemnie wpłynąć 
na rozwoj rękodzieła, zwłaszcza jeśli 
zważy się, że w okresie okupacji nor­
malne szkolenie nie istniało. Również 
wątpliwości nasuwa znaczna ilość tzw. 
p r a co wn ik ó w n i e w y k w al i f i!k o w any ch. 
Objaw to niezdrowy, przeradzający się 
w problem niełatwy do rozwiązania. 
Należy dążyć, co zresztą się już czyni, 
do umożliwienia tym pracownikom a- 
wansu społecznego poprzez kursy przy­
gotowujące do egzaminów czeladni­
czych. Zasługują oni na to. posiadając 
doświadczenie zawodowe, zidobyte przez 
długie lata praktyki.

Powracając do owej 300 tys. rzeszy 
rzemieślniczej należy dodać, że liczba 
ta nie odpowiada obecnym warunkom 
ekonomicznym kraju Jest po prostu

kadry rzemieślnicze powiększą się
Zygmunt Jaski prawdopodobnie o 150 tyis. nowych fa-

Rozpoczęto budowę olbrzymiej 
elektrowni wodnej na rzece Kamie

Na przedmieściu miasta Moteto­
wa, na rzece Kamie, rozpoczęto 
budowę -jednej z największych w 
ZSRR elektrowni wodnych. Do­
starczy ona taniej energii elek­
trycznej przemysłowym zakładom 
Uralu, ze szczególnym uwzględnię? 
niem trzech obwodów — Molo- 
towskiego, Swierdłowskiego i Cze- 
abińskiego.

W związku 
budową tam i 
grodzą rzekę,
głębienie, umożliwiony 
ruch wielkich statków aż do gór­
nego jej biegu.

Budownictwo pochłonie ok(>'o 1 
miliona ms betonu. Ponadto wyko- 
lać tu trzeba 20 milionów m8 prac 
ziemnych, zmontować 60 000 ton 
konstrukcji metalowych. Toteż 
liczba zatrudnionych robotników 
dojdzie do 30 000 osób. Na prawym 
brzegu Kamy buduje się dla nich 
specjalne osiedle.

W bież. ■ roku kończy się pra­
ce przygotowawcze, w przyszłym 
zaś rozpocznie się budowę śluz i 
podstawowych obiektów stacji. 
Kamska elektrownia wodna — to 
pi, wsze ogniwo powstającej po­
tężnej bazy hydroenergetycznej na 
Uralu. K

wieki, zatrudniający 47 tys. rękodzielni­
ków. Rozwój ten świadczy, żó mimo 
potężnego istniejącego tam przemysłu 
doskonale prosperują drobne warsztaty 
wytwórcze. Województwo łódzkie usa­
dowiło się na 3 miejscu I tam mimo 
rozbudowanego przemysłu rzemiosło da- 
je sobie radę. Mały natomiast rozrost 
wykazuje woj. warszawskie, zrzeszają­
ce tylko 28 tys. rękodzielników. Znaj­
duje się ono na 5 miejscu w kraju. Zni­
szczenie stolicy ujemnie wpłynęło na 
odbudowę drobnej wytwórczości w tym 
okręgu. Poważnym rozkwitem może po­
szczycić się region wrocławski, skupia­
jący 24 tys fachowców. Dał on dowód 
sprawnego zagospodarowania Ziem Od­
zyskanych, odpierając tym zarzuty wro-j 
giej propagandy. .. i

Warto jeszcze przytoczyć niektóre 
cyfry, dotyczące Wielkopolski.

Na terenie naszego obszaru działa 
22 600 warsztatów, z tego w Poznaniu 
mieści się 3 700. Na 10 tys. mieszkańców 
naszego grodu przypada 154 warszta­
tów rzemieślniczych. Natomiast w pow 
poznańskim na tę samą liczbę ludności 
'notuje się 85 drobnych zakładów. 
Gniezno posiada 480 przedsiębiorstw, 
rzemieślniczych, Zielona Góra — 429, 
Kalisz — 697.

Nierównomierny rozwój i rozmiesz­
czenie wykazuje w Wielkopolsce zawód 
szewski. Np. w pow jarocińskim na 
1220 mieszkańców przypada 1 wareztat, 
w Wachowskim tylko na — 535, a w' 
rawiidkim na — 550 mieszkańców, alei 
za to w shnbickim na 2280 Tymczasem! 
normalnie 1 warsztat szewski 
obsługiwać 750 mieszkańców. __ 4___ ,_  __ _____  __

Mimo tych i innych ainomalii rzemio- Rzod radziecki da je mu duże środki 
śło poznańskie podnosi swógj poziom,' materialne, ma wielkie pole doświad- 
dając godny naśladowania przykład czalne. świetnie 
innym okręgom.

Twórca 100 nowych 
odmian roślin

W 1910 roku zgłosił się do Skwirskich 
rolniczych zakładów doświadczalnych 
osobnik w średnim wieku, który zapro­
ponował swe usługi w badaniach nad 

i Selekcją roślin. Z rozmowy z kierowni- 
Ikiem zakładów okazało się, ze jego- 
'mość ów nie posiadał specjalnego wy­
kształcenia, ani nie miał za sobą prac 
naukowych z tej dziedziny. Wykazał 

| natomiast dokładną znajomość dzieł 
Barwina i wybitnego botanika rosyj­
skiego Miczurina. Zdumiewał poza tym 
zapałem, bogactwem pomysłów i pla­
nów.

Przyjęto go do pracy.
W ten sposób Józef Mahomet, obecny 

kierownik skwirskich zakładów selek­
cji roślin, rozpoczął prawie 30 lat temu 
swą karierę.

Przed rewolucją nie miał odpowied- 
' nich warunków pracy. Brakło mu środ- 
jków materialnych, kawałka ziemi dla 
■ doświadczeń

Obecnie Józef Mahomet posiada 
wszystko, co jest niezbędne do pracy.

j

i
winien

Z. N.

Sto dni zta tysiąc titai
Ziemie Zachodnie święcą dzień po 

dniu swoją wielką uroczystość. Prezen­
tują nam po trzech latach wolności 
\swój olbrzymi dorobek. Przedstawiają 
jw potężnym wachlarzu całą zdobycz 
\ polskiego mózgu, polskich mięśni. Wro- 
jc/aw stoma dniami Wystawy Ziem Od­
zyskanych bilansuje tysiąc dni rzetel 
Inej naszej pracy na kresach Zac.hoa- 
nich.

To bowiem co widzimy we Wrocła 
,wiu, co na każdym kroku spotykamy

lony i stoiska, że zwiedzającym udzie­
la się przedziwny nastrój.

Zauważyłem niezwyły tłum w hali 
czterech kopuł; posuwał się wśród sto­
isk milczący, cich'y. Wolno, krok 
za krokiem, chodzą zwiedzający, niby 
w nawach, 
grzechem.

Głośne słowo byłoby tu

*
części tej swego rodzaju

Jest rzeczą niemożliwą ogarnąć tę
Mimo, że nasz przemysł jest. jniponu/gcg całość w ciągu kilku go

R — r»nl n.rluri łwtrlzsłn T 1'11 "7 t • • ł • _ . — I 

notatkach „naszkicować" ogólne 
wrażenie.

*
W ogromnej hali „czterech kODuł" nu

nie. Wybitni polscy plastycy, architek

ty pewnej 
świątyni, natrafisz na obrazy złamanej 
germańskiej buty, która przedtem zła­
mała niewinne ludzkie życia milionów, 
natrafisz na gruzy kościołów, zburzone 
twory ducha, zdobycze mózgu i wiel 
kie dzieła ludzkich serc.

Tu oto po przydrożnym krzyżu osta­
ły się tylko wyciągnięte ramiona, r 
gwoździe w dłoniach tkwią na posie­
kanych drzewcach. Tam znowu z posą­
gu natchnionego rzeźbiarza została 
tylko przechylona głowa wykuta w ka­
mieniu, zwisająca na zwoju podpory z 
powikłanych drutów. Owdzie dojrzysz 
potworne zniszcenia fabryki, która słu­
żyć miała człowiekowi.

Ale znajdziesz też i porzucone, butne 
do niedawna sztandary germańskie, 
hełmy groźnego żołdactwa i strzaskaną 
broń.

I dlatego milczysz, przechodząc obok 
tych symbolów tego, co minęło.

*

Pod jedną z tych czterech kopuł* rap­
tem spotykasz ZYCIE. Nowe życie 
starej naszej ziemi.

Na ekranach wyświetla stę obrazy 
ilustrujące tempo odbudowy. Widzimy 
co i jak dźwiga polski robotnik i chłap

ze zniszczeń. Wstępuje w nas nowy 
chich. Tamto minęło. Teraz jest praca 
i jest radość budowania i tworzenia.

■X-
WZO oglądać można nie tylko na sa­

mych terenach wystawowych. Wro 
cław zniszczony i zburzony, też przed­
stawić się clice w jak najlepszej szacie. 
Kwietniki, uporządkowane jezdnie, w 
wielu miejscach zniwelowane sterty 
gruzu w pewnym już stopniu nadają 
śródmieściu inne cechy. Widać pracę 
na każdym kroku. Imponująca budowla 
teatru i opery Dolnośląskiej na Swia- 
nickiej opasana jest rusztowaniem. 
Przybiera nową szatę.

Pięć portretów — popiersi kompozy­
torów polskich ozdobi fronton teatru. 
Godło państwa, alegoryczne płasko 
rzeźby i zrekonstruowane rzeźby ko- 
irynckie nadadzą budowli swoistego 
charakteru. Pilnie pracuje nad tym dłu­
to poznańskiego artysty-rzeżbiarza Ka­
zimierza Piotrowskiego, który rozko­
chany w swym dziele, wnosi artysty 
czny wkład w odbudowę tego domu, 
kultywującego we Wrocławiu naszą 
kulturę.

*
Jak cieszy mnie poznaniak, artysta, 

który zostawi! swą pracownię, by przy­
służyć się miastu, emanującemu dziś 
zdobyczami całej nadodrzańskiej ziemi

Tak cieszy, jak chłop uprawiający 
ziemię lubuską, rybak łowiący nad Bał 
tykiem i górnik Wałbrzycha. Cieszv, 
jak ta WŻO, radosna w słońcu i dum 
na z osiągnięć.

zaopatrzone labora- 
Itorium, kolekcję roślin z całego kraju. 
W zakładzie jęgo pracuje sztab nau- 

jkowców, opracowujących naukowo ge­
nialne pomysły tego samouka.

Skwirskie zakłady selekcji roślin zna­
ne są wszystkim rolnikom radzieckim. 
Stworzyły one najlepsze 
i owoców, uprawianych 
krainie, w Syberii, pod 
Wołgą.

Nie ma na Ukrainie 
które nie uprawiałoby cebuli gatunku 
„Citausskij 1-528“ szybko dojrzewają­
cej, wyjątkowo soczystej i urodzajnej. 
Tak sarno świetną okazała się skireka 
odmiana buraka.

Skwirskie ziemniaki dojrzewające na 
35—40 dzień, jabłonie rodzące corocz­
nie, ogrodowe poziomki o wielkiej, so­
czystej jagodzie — oto nowe gatunki 
selekcji Józefa Mahometa.

17 gatunków kultur owocowych Ma­
hometa spotyka się na północnym Kau­
kazie, pod Moskwą, w Białorusi i na 
Ałtaju. 12 cennych gatunków ziemniaka 
uprawia się n.a południu i w środkowej 
Rosji.

Gdy Mahomet wpada na pomysł 
stworzenia nowej odmiany śmiało roz­
poczyna pracę łączenia w jednej rośli­
nie szeregu cech właściwych dotych­
czas całemu szeregowo odmian. Praca 
ta wymaga niezwykłej cierpliwości, po­
mysłowości i śmiałego nowatorstwa. 
Okupuje ją bezcenna korzyść, jaką 
czerpie z tego gospodarka narodowa.

Józef Mahomet cały swój talent, ca­
łe bogate doświadczenie oddaje krajowi. 
Obecnie, po otrzymaniu tytułu laurea­
ta premii Stalinowskiej nie spoczął na . 
laurach, a pracuje dale;, mając na celu 
dobro swej ojczyzny, która potrafiła 
ocenić jego pracę.

gatunki jarzyn 
obecnie na U- 
Moskwą i nad

gospodarstwa,

Szimaniuk
kandydat nauk

T. H. Nowak Nr 209 STRONA 3



I
 Dnia 29 Ilpca 1948 r. zasnęła w Bogu, po krótkich lecz ciężkich cier­

pieniach, opatrzona Sakramentami św., nasza najdroższa matka i bab-

z Prendkich

Franciszka Dolczewska
przeżywszy lat 73.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 2 sierpnia br., o godz. 9 z domu 
żałoby w Obrzycku. w imieniu strapionej rodziny

*sztandąry* 
PA&AMENT4 KOŚCIELNE 

wvkonuie 'achowo solidnie
Pracownia ialbw artvstvcznvcl* 

ffłf/w/ł s.zżł£.OBV/a~ 
Poznań ulica $ karbowa 23 reieton 12-54 2.

i»

j Józef ren
PO ZOŃ, ul. Dominikańska 5
Telefon 33-90 Rok zał. 1898

O§
O

(Dojazd: z Poznania o 6.30
Ks. Edmund Dolczewski 5 

do Szamotuł, gdzie oczekiwać będą powózki)^;

!•

7b-532

Poleca

Poznań KASTOR
iPoznań, iw. Marcin 55

Istnieje przeszło 40 lar

KURS NA KIEROWCÓW
Szkoła kursów samochodowych i

części rowerowe g
poleca firma o6C46 ■

Dnia 28 lipca 1948 zginął śmiercią tragiczną w K Jeleniej Górze mój 
najukochańszy mąż, nasz najdroższy tatuś, syn i szwagier, śp.

Tadeusz Stroiński
właśc. firmy „Hotel Polski" Wieniec Zdrój

przeżywszy lat 36.
Pogrzeb odbędzie się w Poznaniu dnia 2 sierpnia o godz. 10.30 z kaplicy 

cmentarnej na Górczynie.
W ciężkim smutku pogrążone 
żona, dzieci, matka i rodzina 

Wieniec Zdrój, Trębaczów, Gorzów, Poznań 17584

Przewielebnemu Duchowieństwu, wszystkim Przyjaciołom, Życzliwym 
i Krewnym za oddanie ostatniej usługi, za wieńce i kwiaty złożone 
w pogrzebie męża mego i tatusia naszego, śp.

Pawia KosZu| aka
oraz za okazane nam w dniach najboleśniejszych życzliwość i współ­
czucie składam najserdeczniejsze podziękowania

żona z córkami

Dnia 29 lipca 1948 zmarła w Bogu, opatrzona 
Sakramentami św., nasza najdroższa matka, 
babka, teściowa, siostra, szwagierka, kuzynka
1 ciocia, śp.

z Schellerów 
Jadwiga Tojdowska 

przeżywszy lat 69.
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia

2 sierpnia, o godz. 10.45 z kostnicy cmentarnej 
na Górczynie.

W ciężkim smutku pogrążone 
dzieci i rodzina

Poznań, ul. Szymańskiego 9 m. 4 17593

NOWY
Okręgowa 
motocyklowych Związku Zawodowego Tran­
sportowców w Poznaniu, Jeżycka 45, tel. 48-33 
przyjmuje zapisy na dogodnych warunkach co­
dziennie w sekretariacie od godz. 8—17. pól 14

ZAKŁADY MEIMHOO • ORTOPEDYCZHE
PROTEZA"

Poznań, ul. Marsz. Focha 61. Tel. 68-36 
wykonuję: p5492

protezy nóg i ręk, aparaty 
i gorsety ortopedyczne, pasy 
rupłurowe, pooperacyjne, 
wkładki na chore stopy itp.

D. D. T. - „APEX"
skuteczniejszy od amerykańskiego.

Niszczy owady i robactwo.
TĘPI radykalnie MUCHY

Całkowita gwarancja!!! 
Do nabycia wszędzie.

Zędać tylko oryginalnego DDT — „Apex"
Wystrzegać się bezwartościowych 

naśladownictw!
WYTW. CHEM. „APEX“ Sp. z O. o.

Łódź, ul. Piotrkowska 171. 7b284

PASY gumowe 
ARMATURĘ mosiężną 

POMPY do wody 
podwórzowe i ogrodowe 

GAŚNICE przeciwpożarowe wszelkich typów
poleca ze składu

A. GLASER i SYN
Biuro Techniczno - Handlowe

Poznań, ui. Ratajczaka 15 (pasaż] — tel. 27-39

□5989

Przetarg
nieograniczony

Centrala Spółdzielni Mleczarsko - Jajczarskich 
Oddział w Poznaniu, ul. Składowa 5 pok. 10 
ogłasza przetarg nieograniczony na dostawę 
dla Rzeźni Drobiu w Junikowie, ul. Wykopy 
urządzenia chłodniczego t. j. sprężarki o wyd. 
40 000 kal. i wężownicy ca 1000 m dług, z ter­
minem dostawy do 20. VIII. 1948 r.

Do oferty, którą należy złożyć pod w/w adre­
sem do dnia 7. VIII. 1948 r. godz. 10 należy 
załączyć wadium w wys. 2*/« sumy oferowanej.

C. S. M. J. zastrzega sobie prawo swobo­
dnego wyboru oferenta, jak również prawo 
unieważnienia przetargu.

Centrala Spółdzielni 
Mleczarsko - Jajczarskich

Poznań, ul. Składowa 5
7b-517

Do tniircen
okucia, papier krep., 
pantofle. szarfy do 
wieńców — poleca 
K. NOWAK, Poznań,

Kraszewskiego 12, 
parter lewo 

tramwaj:

Toczenia 
masowej 

7b-5i2 produkcji 
wszelkich śrub oraz 
części z różnych me­
tali przyjmuje 

joihzofił
Długosza 24, tel. 26-94

KAPELUSZE 
przefasonuje czyści i farbuje 

Polecam 
wielki wybór kapeluszy damskich i męskich 

w najnowszych fasonach i kolorach. 
Hurt najkorzystniej! 

Wytwórnia Kapeluszy Damskich i Męskich 
I. S. CHĘCIŃSCY 

Poznań, ul. Woźna 10, I ptr.
Tel. 22-76 — pryw. 89-35

Introligałornia
B. Lewandowski i Syn i
POZNAŃ, ul. 27 Grudn a 3 Tel. 25-33

MASZYNY BIUROWE 
kasy rejestracyjne, powielacze 

kupno — sprzedaż
Przeróbka na układ polski oraz 

wszelkie naprawy
Centrala Maszyn i Przyborów Biurowych

Cz. FBBBpSaBt 7-'29
Poznań, św. Marcin 32 — Telefon 88-19

OBUUUSE OniOPEOłCZnE
wykonuję

BRACIA JAROCCY
Poznań, Matejki 11 — telefon 74-64

Centrala Rybna I 

f Oti tział Morski w Gdyni! 
> ‘ sprzeda większą ilość beczek śledziówek ® 
• 100 litr, remontowanych (typowych i nie- •

typowych) oraz skrzynki o wym. 84X51X31 •
Bliższe informacje w biurze Centrali Ry- g 
bnej Oddział Morski w Gdyni, ul. Hry- * 

5 niewickiego nr 12, Port Rybacki — J
5 pokój nr 23. 7b-543 g
&*********»**•***•*••**«•*••••*•••••••••*•••&

Kierownik branży konfekcyjnej potrzebny zaraz do 
« H/l • I • FI 1‘

Sklep w Poznaniu
Oferfy Głos Wielkopolski nr 7b-515

chorągwie, paramenta kościelne 
oraz naprawy wykonuje fachowo i solidnie W

pl. Ratajskiego 5 (dawniej pl. Nowomiejski)^Ił
F-ma przeniesiona z ul. Wierzbięcice 13 w?

Centrala Spółdzielni Spożywców „SPOŁEM" 
Oddział Okręgowy w Poznaniu 

ul. Składowa 4
niniejszym ogłasza przetarg nieograniczony na wyko­
nanie następujących prac dekarskich:

1.

ROWERY
CZEŚCI

E. Kromczyński
poznan

św. Marcin 47
w podwórzu

P5488

2.
dodaniem

dodaniem

żwirku.

żwirku.

mag. nr 1 przy ul. Składowej 4
ca 120 m‘ dachu poireperować z dodaniem papy, 
lepiku, gwoździ itp.
ca 1200 m5 dachu posmołować z
mag. nr 4 ul. Węglowa 30
ca 355 m2 dachu posmołować z

3. mag. nr 5 ul. Kolejowa 19/20 
ca 1520 ms dachu posmołować z
24 m= dachu pokryć podwójnie papą z dodaniem 
lepiku, gwoździ itp. oraz posmołować.

Oferty w podwójnych zalakowanych kopertach bez- 
firmowych z napisem „Oferta na prace dekarskie" 
należy składać w naszym Oddziale pokój 11, w ter­
minie do dnia 7 sierpnia 1948.

Komisyjne otwarcie ofert nastapi w dniu 10. 8. 
1948 godz. 10.

Zastrzegamy sobie prawo swobodnego wyboru ofe­
renta, jak również nieprzyjęcia żadnej oferty.

Centrala Spółdzielni Spożywców „SPOŁEM" 
Oddział Okręgowy w Poznaniu

Poznań, dnia 28. 7. 1948.

dodaniem żwirku.

7a-262

Przetarg
nieograniczony

Centrala Spółdzielni Mleczarsko - Jajczarskich 
Oddział w Poznaniu, ul. Składowa 5, pok. 10 
ogłasza przetarg nieograniczony na wykonanie 
izolacji chłodniczej z dostawą materiału w ter­
minie do dnia 22. VIII. 1948 r. dla Rzeźni 
Drobiu w Junikowie, ul. Wykopy.

Podkładki ofertowe otrzymać można pod 
w/w adresem, gdzie również dnia 7. VIII. 
1948 r. o godz. 10 nastąpi komisyjne otwarcie 
ofert.

Do oferty należy dołączyć wadium w wys. 
2’/« sumy oferowanej.

Centrala Spółdzielni Mleczarsko - Jajczar­
skich zastrzega sobie prawo swobodnego wy­
boru oferenta jak również prawo unieważnie­
nia przetargu.

Centrala Spółdzielni . 
Mleczarsko - Jaj Czarskich

w Poznaniu, ul. Składowa 5 7b-518

POta". wanny i piece kąpielowe - umywalnie - 
zmywaki - armatury nr wodę, parę i gaz, 

oraz do bidetów — artykuły kanalizacyjne 
o6058

O

ZABAWKI
Rowerki — hulajnogi 
Łóżka i łóżeczka
Materace
S p r z ę t kuchenny 
Szkła do zapraw 

poleca 

Wolszakiewitz

i Ska p5504 
POZNAM

Stary Rynek 39
Telefon 39-09

Chłodnie 
Elektryczne 
wszelkich typów 
naprawiam 

specjalność: maszyny 
na gaz-amoniak oraz 
chlorek metyl.

.johizacja
Długosza 24, tel. 26'94

-■Ml 

L^PIECZEtlE 
POZWĄ* 

^Stary rynek 48 
Tel. 23-39

ORAZ DĄBROWSKIEGO 12
7a-12t>

Poważne przedsiębior­
stwo państwowe 

przyj mie na okres do 
2 miesięcy
SIŁY KSIĘGOWE2

KWALIFIKOWANE
do prac bilansowych. 
Wynagrodzenie wg 
umowy.
Oferty do P.A.P. pod 
nr 2788. 7b-550

Przetarg
Okręgowy Urząd Likwidacyjny w Poznaniu sprzeda 

W drodze przetargu maszynę stolarską uniwersalną, 
i „Continental" wznajdującą się w piwnicy Hotelu 

Poznaniu, przy ul. św. Marcin 36.
Oferty należy składać do dnia 6. 

nie w O. U. L. w Poznaniu, plac 
kój 37.

Do oferty należy dołączyć kwit wadialny w wyso­
kości 10‘/« oferowanej ceny,, wpłaconych do kasy 
I Urzędu Skarbowego w Poznaniu na konto Okrę­
gowego Urzędu Likwidacyjnego.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 7 sier­
pnia 1948 r. przy czym zaznacza się, że nabywca zo­
bowiązany jest do ceny kupna dopłacić 10‘/» tyt. 
opłaty manipulacyjnej, oraz */=•/• tyt. podatku skar­
bowego.

VIII. 1948 włącz-
Wolności 16 po­

Okręgowy Urząd Likwidacyjny 
w Poznaniu7b-547

Ogłoszenie o przetargu
Dyrekcja Lasów Państwowych Okr. Poznańskiego 

ogłasza przetarg nieograniczony na wykonanie na­
stępujących prac z planu inwestycyjnego.

1. Roboty budowlane przy rozbudowie Tartaku 
L. P. 1 Fabryki Beczek w Krotoszynie.

2. Wykonanie 50 szt. wind do ładowania dłużyc na 
wagony.

Podkładki ofertowe otrzymać można w Biurze 
Technicznym D. L. P. — pokój nr 75. Otwarcie ofert 
nastąpi w dniu 16 sierpnia 1948 r. o godz. 10 w Biurze 
Technicznym D. L. P. — Poznań, ul. Gajowa 8/10 — 
pokój 75. Wadium w wys. l’/» od sumy oferowanej 
należy wpłacić w gotówce do Państw. Banku Rolnego 
w Poznaniu — Konto 147, wzgl. w papierach warto­
ściowych do I Urzędu Kasy Skarbowej w Poznaniu, 
na rachunek sum depozytowych Dyrekcji Lasów.

Dyrekcja Lasów Państwowych 
Okręgu Poznańskiego 

w Poznaniu7b-549

Przetarg nieograniczony
Szkoła Inżynierska w Poznaniu, plac Marii Curie 

Skłodowskiej nr 5 ogłasza przetarg nieograniczony 
na budowę baraku stalowego na terenie Szkoły In­
żynierskiej.

Podkładki ofertowe oraz rysunki do wglądu znaj­
dują się w sekretariacie Szkoły, które można odebrać 
codziennie od godziny 10—12.

Termin złożenia ofert upływa z dniem 11 sierpnia 
do godz. 12.

Szkoła Inżynierska zastrzega sobie prawo swobo­
dnego wyboru oferenta jak również prawo unieważ­
nienia przetargu.

Oferty proszę składać w Sekretariacie Szkoły In­
żynierskiej w Poznaniu, plac Marii Curie Skłodow­
skiej 5. 7b-551

^awiawy Zw azgk Gniinnydi SpOłMni
Samopomoc Chłopska11

Spóldz z odpow udz.
w Poznaniu, ul. Marszałka Focha nr 25 
sprzeda je

oomefty 

dla „Świata Pracy" 
gwarantowane! iakości7a-26.i

ZA GOTÓWKĘ i NA RAfY

Zarząd Miejski w Mikstacie podaje do wiado­
mości, że

TARG OGÓLNY
w mieście Mikstacie — Wlkp. odbędzie się we 
wtorek, dnia 10 sierpnia br.

Spęd bydła, koni i trzody chlewnej bez ogra­
niczenia 7a-275
Urząd Wojewódzki Poznański

Wydział Odbudowy
Nr Odb. O A. I-la/456-48/Ku /Mo.

Obwieszczenie
Ministerstwo Odbudowy — Departament Kadr po­

daje do wiadomości, że w ramach akcji szkolenia 
kadr pracowniczych przemysłu budowlanego, uru­
chomiony zostaje w miesiącu sierpniu 1948 r. sześcio­
miesięczny kurs czeladniczy dla pracowników .zatru­
dnionych w przemyśle betoniarskim.

Kurs urządza Betoniarski Ośrodek Szkoleniowo- 
Badawczy w Opolu Śląskim, Nowej Wsi Królewskiej, 
ul. Drzymały 2,Na kurs przyjmowani będą kandy­
daci bez względu na wiek, którzy ukończyli szkołę 
powszechną i pracowali w betoniarniach najmniej 
3 lata, albo ukończyli szkołę powszechną i pracowali 
jako kierownicy, pomocnicy kierownika lub mistrza 
betoniarni mechanicznej przynajmniej w ciągu jed­
nego roku ,albo ukończyli szkołę powszechną i pro­
wadzili samodzielnie robo-ty w betoniarniach przynaj­
mniej w ciągu 2 lat, oraz wszyscy inni którzy złożą 
egzamin wstępny z wiadomości ogólnych i zawodo­
wych oraz egzamin praktyczny.

Ukończenie kursu i złożenie egzaminu uprawnia 
do otrzymania świadectwa „Czeladnik betoniarski 
fabr. produkcji wyrobów betonowych".

Wyżywienie kursistów, zakwaterowanie i nauka 
bezpłatnie. Podanie o przyjęcie na kurs oraz własno­
ręcznie napisany życiorys należy kierować bezpo­
średnio pod adresem Ośrodka Szkoleniowego w Opo­
lu SI.

Za Wojewodę:
(—> D. Wróblewski, w z. Naczelnika Wydziału 

 7b-356

Ogłoszenie o przetargu
Zakłady Przemysłowe H. Cegielski pod Tymczaso­

wym Zarządem Państwowym w Poznaniu, ul. Da­
szyńskiego 136, ogłaszają przetarg nieograniczony na 
wykonanie robót wykończeniowych przy budowie 
bloku mieszkalnego w Poznaniu przy ul. Głównej 57.

Podkładki kosztorysowe otrzymać można w Biurze 
Remontu Mieszkań, ul. Bojowa 1, za opłatą 500 zł.

Do oferty należy dołączyć kwit na wpłacone wa­
dium w kasie Zakładów H. Cegielski w wysokości 
l’/» od sumy oferowanej.

Otwarcie ofert odbędzie się w dniu 9 sierpnia br. 
o godz. 10 przed południem w gmachu Dyrekcji H. Ce­
gielski ,ul. Daszyńskiego 136, pokój 49.

Wadia nieprzyjętych ofert zwrócone będą w termi­
nie 10 dni po otwarciu ofert.

Zakłady H. Cegielski zastrzegają sobie prawo dowol­
nego wyboru oferenta bez względu na wysokość ofer­
ty jak również prawo unieważnienia przetargu bez 
podania powodu. 7b-537

Wydział Powiatowy w Dzierżoniowie D/Sl. zaanga­
żuje natychmiast do Wydziału Powiatowego i do 
Gmin Miejskich i Wiejskich następujących pracowni­
ków samorządowych:

1.

2.

3.

1 ref. adm. sam. do Wydziału Powiatowego w 
grupie uposażeniowej VII.
1 sekretarza gminnego w grupie uposażeniowej 
VIII—VII.
4 rachmistrzów — w grupie uposażeniowej od 
VIII—VII.

4. 2 referentów podatkowych w grupie uposażenio­
wej od IX—VIII.

5. 1 kasjera do Wydziału Powiatowego w grupie 
uposażeniowej IX.

Bliższe warunki pracy i płacy do omówienia na 
miejscu. 7a-271

Przewodniczący Wydziału Powiatowego
Starosta Powiatowy
(—) Kozłowski Jan

Oferty Głos Wlkp. nr.......
Na ogłoszenia szyfrowane (tak oodano wyżej w na­

główku), wymagaiące złożenia ofe.f prosimy o kie­
rowanie odnośnych listów pod naszyte adresem oddzielnie 
na każde ogłoszenie nigdy tbiorowo w iednvm liście na 
kilka ogłoszeń W lewym dolnym narożniku koperty lub 
pocztówki prosimy o wyraźne napisanie numeru ogłosze­
nia abyśmy mogli wręczyć korespondencie inserentowi 
be2 otwierania

Głos Wielkopoisfc'
Poznan

at Wvspiafiskiego )0. i oti
53596

Adres Inserenta wskazujemy (zamiejscowym za dołącze­
niem znaczka oocztowegol tylko wówczas, feślt inserent 
upoważni nas do tego oodając w ogłoszenie Adres 
wskaźe Głos Wielkopolski tu..........“
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Lekarskie
Dr Lucjan Sokołowski, specj. 
chorób wewnętrznych, Wy­
spiańskiego 10 wrócił, ord. 
12—-13 j 15—16. 17604
Lekarz homeopata Czesław Wa- 
czyński wrócił i przyjmuje: Po­
znań, ul. Focha 98, codziennie, 
prócz sobót, 18—19. 17511
Borowina, masaże. Poznański 
Zakład Przyrodoleczniczy, Mar­
cinkowskiego 20, tel. 38-26.

P5858

Wolne posady
Wychowawczynię inteligentną, 
zdrową, religijną, z praktyką, 
do 2 dzieci, lat 9 i 11, przyj- 
mę od 1 września na stalą 
posadę. Oferty: PAR. Rataj­
czaka 7._pod 7,741. p6053
Potrzebna maszynistka do fa­
bryki papieru k. Zielonej Gó­
ry Pobory według umowy plus 
dodatek zachodni, karty żyw­
nościowe I kat. Mieszkanie 
zapewnione. Oferty Gros Wiel­
kopolski nr 7a-258.
Potrzebny zaraz kalkulator z 
szkołą rolniczą (kawaler) na 
większy majątek, powiat lesz­
czyński. Oferty nr 2161: Czy­
telnik. Armii Czerwonej 1.

C2456

Każdą ilość

murarzy
przyjmie natychmiast

Społeczne 
Przedsiębiorstwo 
Budowlane,
Poznań, Mielżyńskie- 
go 26/27. Dla zamiej­
scowych nocleg za­
pewniony. 7b-548

Czeladnik piekarski (piecowy) 
potrzebny. Edward Góźdż. Lub­
sko, pow. Krosno (Odrzańskie). 
________ _____________ 17497 
Pomocnik ogrodniczy potrze­
bny. Baranowski, św. Rocha 20. 
________ __  17505 
Pisarzy podwórzowych, maga­
zynierów poszukuje Zespół P. 
N. Z. Woźnice. Wynagrodzenie 
wg umowy zbiorowej pracy. 
Podania życiorysem kierować 
na adres Zespół Woźnice, pocz­
ta Mikołajki, kolo Mrągowa, 
woj. Olsztyn.__________FI341
Dziewczyna potrzebna (3 oso­
by, krowa, bez ziemi), gorzel­
nia. Oferty Głos Wielkopol­
ski nr 17537.
Uczeń krawiecki potrzebny 
Ul. Rolna 19. tel. 86-84.

17546

Lakiernik 
specjalista na roboty 
natryskowe, na do­
brych warunkach

zaraz potrzebny.
Wytwórnia Wyrobów 
Metalowych Bracia
Waligórscy i Z. Pa- 
przycki, Poznań, Ła­
cina 4 (dawniej św. 
Rocha). p6117

Czeladnik szewski potrzebny 
na stalą pracę. Rolna 25.
______________________17541 
Apteka w Gostyniu (Poznań­
skie) poszukuje zafaz magi­
straty) lub pomocnika(y)
____________________ 17556 

Pomocnica domowa, czysta, 
uczciwa, potrzebna. NadWierz- 
bakiem 19 (sklep spożywczy). 
______________________17553 
Murarzy poszukuję. Bączkow­
ski. budowniczy, ul. Rzepeckie­
go 4 (Łazarz),_________ 17548
Pomocnik szewski potrzebny. 
Oferty Głos Wielkopolski, Fo­
cha 16, nr 1683.______ FI352
Młynarz samotny, obeznany z 
motorem gazowym, potrzebny 
od 1 sierpnia. Młyn Folusz, 
poczta Trzemeszno, pow. Mo­
gilno.________________ 7a-272
Panienka biegła w rachunkach 
jako pomoc. Dobrze polecona. 
Sklep delikatesów, Dąbrowskie­
go 9/11.______________ 17576
Dziewczyna do dziecka i prac 
domowych. — Roosevelta 9. 
m. 7._________________17579
Zespół P. N. Z. Rakowo Cho- 
szczewskie. woj. szczecińskie, 
pow. Choszczno, poczta Ziele- 
niewo. potrzebuje: księgowych, 
kalkulatorów, siły pomocni­
cze. Wynagrodzenie wg Umo­
wy Zbiorowej. Zgłoszenie kie­
rować pod wyżej wskazanym 
adresem. 7a-27o

Biegłej 
maszynistki

ze znajomością ste­
nografii oraz prac 
biurowych

poszukujemy
Oferty z życiorysem 
i świadectwami skła­
dać należy do C. S. 
M. J. Referat Perso­
nalny w Poznaniu, 
ul. Składowa 5 I ptr. 

p6120

Najciekawsze audycje radiowe na poniedz. 2. 8. 48
5 20 Koncert dla świata pracy; 5.00 Audycja poranna;

6.15 Dziennik poranny; 6.30 Muzyka; 7.00 Skrót wiadomości; 
7.05 Muzyka; 7.20 ,,0d Szczecina do Gdańska*1, audycja poe­
tycka; 7.30 Muzyka; 8.20 „Dalekie lata", 34 odcinek po­
wieści Konstantego Paustowskiego; 8.35 Muzyka; 12.04 Dzien­
nik południowy; 12.25 Koncert Orkiestry Dętej; 13.00 Muzyka 
obiadowa; 13.45 I audycja z cyklu „Kompozytor tygodnia1* — 
Franciszek Schubert; 14’50 piosenki włoskie; 15.20 „Nasze 
porty** z Gdańska; 15.30 „Rozśpiewany ogródek** —audycia 
muzyczna dla dzieci; 15.45 Muzyka lekka; 16.00 Dziennik 
popołudniowy; 16.30 Audycja słowno-muzyczna „Wspomnienie 
o Leszetyckim"; 17.00 „Rozmowa o gwiazdach** — audycja 
dla młodzieży; 17.15 „W letnie popołudnie", audycja muzycz­
na; 18.00 „Mówi Wystawa Ziem Odzyskanych"; 18.05 Kon­
cert muzyki kameralnej; 18.50 Poradnik językowy; 19.00 
Koncert; 19.30 „Emancypantki", 29 odcinek powieści Bole­
sława Prusa; 19.45 Muzyka; 20.15 „Archimedes" — opowia­
danie; 20.35 Muzyka; 21.OÓ Dziennik wieczorny; 22.00 Mu­
zyka taneczna; 22.40 Komunikat z XIV Olimpiady; 23.00 
Ostatnie wiadomości; 23.10 Muzyka taneczna.

i Wydawca: Spółdzielnia Wydawnicza „Czytelnik"
! Reda km- naczelny Jan Zaglerskl
1 Adres redakcji: Poznań ul. Matejki 53 teł 64-75.
| 62-70 ' 77’49-

Tłoczono w Drukarni P. P. Z G. Poznań-Północ
IS602 — X

Pomocnik krawiecki na po­
prawki potrzebny zaraz. St. Lu- 
pa, Ratajczaka 37._____p6130
Prywatna hurtownia emalii w 
Poznaniu zaangażuje natych­
miast fachowca-żelaźniaka do 
biura do prowadzenia sprze­
daży. Warunki do omówienia. 
Oferty: PAR Ratajczaka 7, 
pod 7,816,_________ p6123
Pokojowa z poleceniami do 
Lecznicy dla kobiet, ul. Cicha 
trr 17. Zgłoszenia od 20—21.

____________________ p6119 
Kowala z dokładną znajomo­
ścią spawania przyjmę zaraz. 
Inż. Frąckowiak Grunwaldz- 
ka 91._______________ p6132
Pomocnik kowalski potrzebny 
zaraz z całkowitym utrzyma­
niem Poznań-Żegrze. Ostrow- 
ska 43._______ ' C2279
Pomoc domowa potrzebna za­
raz. Fr. Głębocki, św. Mar- 
cin 5,________________ C22SS
Kucharka na okres 2 tygodni 
potrzebna zaraz. JacFodajnia, 
Furmańiak Ga'rbary 41a,

C2289

Murarzy
i robotników przyj­
mę zaraz.

Budowa magazynu 
ul. Szyperska 15-18, 
wejście z ul. Estkow- 
skiego. 17547

Pomocnica domowa z gotowa­
niem do lekarza śródmieście, 
potrzebna zaraz. Adres wskaże 
Czytelnik. Armii Czerwonej 1. 
nr 2188, ____________c2283
Pomoc domowa z gotowaniem 
zaraz potrzebna. Zgłoszenia: 
Bartz. Lab. Dent., Wrocław­
ska 32. C2281

Szuka posady
Kapelmistrz. Były kapelmistrz 
wojskowy poszukuje posady, 
najchętniej w państwowym 
przedsiębiorstwie. Oferty Glos 
Wielkopolski nr 7b-528.
Zbożowiec, spółdzielca, miody, 
poszukuje posady. Miejsco­
wość obojętna. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 17574.______
Fryzjer męski, mistrz, ptzyj- 
mie posadę Oferty nr 2883: 
Czytelnik. Daszyńskiego 48. 
___ _________________ k!245 
Maszynista mechanik parowych 
kotłów, maszyn, przyjmie po- 
sadę- Qf- G!o.s WlkP- nr 17590. 
Siła biurowa, znajomość kasy, 
kalkulacji, sprawozdawczości, 
biegle pisząca na maszynie. 
Oferty: PAR Ratajczaka 7, 
pod 7,837,____________ p6137
Maszynistka biegła, znajomo­
ścią wszelkich prac biurowych. 
Miejscowość obojętna. Oferty: 
FAR. Ratajczaka 7. pod 7,838. 
_____ P6139

Nauka
Handlowe Kursy Półroczne roz­
poczynam 2 sierpnia. Śmólski, 
¥/awrzyniaka 33. 7b-383

Korespondencyjne kursy księ­
gowości. Informacje: Lublin, 
skr. poczt. 105 7b-410

Nowoczesne kursy kroju mę­
skiego i damskiego, zatwier­
dzone przez Kuratorium, roz­
poczynają się 9 sierpnia. Przy­
bylski. Poznań. M. Focha 86. 
_____________________17038 
Księgowość z przebitkową, u- 
proszczoną i podatkową, do 
całkowitej pewności bilanso­
wej. Wpisy: Szkoła Przysposo­
bienia Handlowego, pl. Wolno- 
ści 2,________________7a-2t6
Tańców nowoczesnych wyucza 
Adela Szczurkówna, łan Szczu­
rek, al. Marcinkowskiego 2a. 
_____________________17388 
Kursy maturalne, zespo-łowo, 
indywidualnie. Łukaszewicza 2. 
m, 10,________________17468
Kursy maturalne grupowo i in­
dywidualnie. Skrzypczak. Nad- 
Wierzbakiem 14a. F1357
Kursy kroju, modelowania, szy­
cia damskiego Klawiterowa, 
Dąbrowskiego 49, m. 14.

17586

Sprzedaże
Pianina markowe, fisharmonie, 
sprzedaje, kupuje Poznański 
Skład Pianin. Ogrodowa 1.
_____________________p5535
Parcele w Antoninie na spłaty 
sprzedam. L. Czubkowa. Po­
znań Libelta 10, tel. 21-74.

C2416
Meble w kompletach i pojedyn­
cze sztuki: szafy, kuchnie, 
łóżka, garderobianki, najko­
rzystniej —• Magazyn Mebli 
H. Leśniewicz, św. Marcin 74. 
telefon 11-89.________ 7a-131
Wózki dziecięce, szczotki wszel­
kiego rodzaju, liny konopne 
każdej grubości, wyroby koszy­
karskie. worki i sienniki, szpa­
gaty, wycieraczki. Zakup i 
sprzedaż. Bracia Chojnaccy, 
Poznań, Sew. Mielżyńskiego 4, 
telefon 93-44. p5697

-M OGŁOSZEIM OBOBflf
Biuro Ogłoszeń czynne w dni powszednie od 8—19-tej, w soboty od 8—17-tej w Poznaniu przy ul Wyspian 
skiego 10 I piętro. — Teł. 64-75 I 62-70 (wewn. 5). — Za terminowy druk ogłoszeń Administracja me odpowiada

Telefon 43-25, Warsztat na­
prawy maszyn do pisania, li­
czenia, powielania. Przeróbki 
na układ polski. W. Rohowski 
i Ska, Poznań. Mielżyńskie­
go 18._______________ p5802
Fiat 1100. pćłtonówkę oraz 
Adier osobówkę, bardzo do­
brym stanie, sprzedam. Jac- 
kowskiego 40. m. 3. 17447
Motocykl (rykszę towarową) 
sprzedam. Młyńska 13, pó- 
dwórze._______________ 17596
Chłodnia domowa na gaz oka­
zyjnie. Grobla lb, m. 1.

p6084

IITItHILI. II. 350
czterotaktowy, nożne 
biegi w dobrym sta­
nie — sprzedam.
Jany, Wolsztyn,
5. Stycznia 60. 7b-541

Łóżka, szafy, stoły oraz kom­
plety. korzystnie poleca Ja­
niak - Balcerowski, Za Bram­
ką 4 (przy placu Bernardyń- 
skim).________________ p6099
Skład kolonialny mieszkaniem, 
towarem, oddam. Metelski, 
Marcina 13._____ p6093
Parcelę 1200 m' Poznań-Ła- 
zarz sprzedam. Adres wskaże 
PAR. Ratajczaka 7 pod 7,760.
_____________________ p60'37

Mercedes, typ 170. szóstka, 
w dobrym stanie, okazyjnie, 
250 000. Wiadomość; Łąko­
wa 7, m. 10. ■ p60S5

Prywatne przedsiębiorstwo przemysłowe
POSZUKUJE

młodszego drogerzysty
z znajomością maszynopisma.
Pisemne zgłoszenia z życiorysem i refe­
rencjami do Biura Ogłoszeń „PAR", Ra­
tajczaka 7 pod „7,629". p6136

Sypialnie, kuchnie oraz poje­
dyncze meble poleca najtaniej 
iirma Gacka i Malinowski. Ży­
dowska 33. tel. 47-72.

7b-495
Sznur snopowiązałkowy, sien­
niki. worki, płachty żniwne. 
Pertek Kraszewskiego 17.
_____ ______________ 7a-169 
Kamienicę centrum. 3 sklepy, 
4 000 000; willę wolnym mie­
szkaniem. 2 000 000; — dom, 
10 morgów ziemi Kiekrzu, 
1 000 000; parcelę, 1000 m5, 
Dąbrowskiego, 300 000. sprze­
da Metelski. Marcina 13.

p5949

"plusze-
CERATY 

CHODNIKI
Za-150 DYWANY 
SIENNIKI — WORKI 

Sznur snopawlazałkowy 
Fr. PERTEK 

Poznań
Kraszewskieao 17, fet. 519-67 

nrtwkwtw rwmlMuani—a—nmtaa

Parcele morgowe, 140 m, po­
między Lechicką. Piątkowską. 
Telefon 30-72._________175.25
Okazja! Adapter „Goldring", 
zmienny. Adres wskaże Głos 
Wielkopolski nr 17538.
Sportkę sprzedam. Małeckie- 
go 22. m. 12._____ __  17534
Sprzedam wózek dziecięcy głę­
boki lub zamienię na sportkę. 
Litewska 18, m. 3. 17529
Samochód ciężarowy Opel-Blitz 
3,5 tony, po generalnym re­
moncie, ogumienie dobre — 
sprzedam. Wł. Nowak. Swa- 
rzędz, Kórnicka 18. 17532
Streptomycynę sprzedam. Po­
znań, PÓłwiejska 22. m. 5.

17530

Krowy
mleczne, wysokocielne 
rasy nizinnej, nadno- 
teckie, o wysokiej wy­
dajności mlecznej w 
większych i mniej­
szych partiach stale do 
nabycia.

Adamski, Rataje nr 1 
telefon Chodzież 163. 

17193

Kuchnię używaną sprzedam. 
Poznańska 59, m, 2, 17475
Kuchenkę gazową z piekarni­
kiem sprzedam. Wyspiańskie- 
go 21, m, 20._________17493
Samochód, 5 ton, po general­
nym remoncie, sprzedam. Po­
znań Polna 3. drogeria. 
____________________ 7b-531 
Samochód ciężarowy do 2 ton, 
Phanomen 27, na chodzie, za­
raz sprzedam. Przemysłowa 66, 
skład,________________ 17519
Radio Philips, 5-lampowe, ma­
giczne oko. sprzedam. Adres 
wskaże Glos Wlkp. nr 17523.
Ford Kanada. 3 tony, wyre­
montowany. Te!. 519-10.

17521
MMMUWWW* 
»TOXON« 
Bezkonkurencyjny, 
niezawodny i wypró­
bowany środek do tę­
pienia wszelkiego ro­
dzaju robactwa.

Tępi radykalnie 
Muchy - PiusHwy 

itp.
Do nabycia w dro­

geriach i aptekach
Zakłady Chemiczne

POBIEDZISKA (Pozn.)
Przedstaw. j Wrzesiński, 

Poznań, Em. Scza- 
nieckiej 2. 7b-287

. WWWeWWWWWW 

Biissing Nag. 5 ton. na ropę, 
z przyczepką. po remoncie — 
sprzedam. Świerczewskiego 19. 

17522
Sprzedani sportkę. Ul. Raczyń- 
skich 11, m. 10.______ 17554
„Phhnomen" setkę sprzeda 
spiesznie Kordziński. Poznań, 
Dąbrowskiego 31, tel. 21-32.

17550
S.AAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAA

Deulz
motor 7 KM na naf­
tę lub gaz do sprze­
dania.
St. ECKERT, Krzy­
win, Rynek 15.

7a-267

Rower męski, dywan, sprze­
dam. Kossaka 18. m 8, od 
17—19._______________17557
D. K. W. setkę sprzedam. So- 
kolnickich 33. ogród, przy 
Krautiiofera, ■ ' 17552
Sprzedam, zamienię motocykl 
na akordion, fortepian, parce- 
lę^Of. Głos Wlkp. nr 17549.
Samochód Opel Blitz, 3U2 tony, 
International, 4 tony, oraz sil­
niki Opel Blitz, BMW, Stewer, 
Essex, sprzedam. Gdańsk, ul. 
Kartuska 29. Piotrowski,

 7b-542
Sklep spożywczy, dobrze za­
prowadzony, dobrym punkcie, 
z powodu choroby sprzedam. 
Oferty nr 26: Kolektura. Gnie­
zno. 5b-540

Motocykl „Puch" 200 cm’, po 
kapitalnym remoncie korzystnie 
sprzedam. Zgłoszenia; Szyper- 
ska 1, m. 14,  7b-545
Samochód 4-osobowy, limuzy- 
nę-kabriolet DKW, po remon­
cie. na chodzie, sprzedam. — 
Oferty Głos Wlkp, nr 17565.
Wózek (autko), solidny, sprze­
dam. Osiedle Grunwaldzkie 
Senatorska 9, m. 2, 17563
Kamienica, 3 składy, bez hi­
potek. centrum, 2 000 000; — 
dom 3-pokojowy, duży ogród, 
Starołęka. przy trolleybusie, 
700 000; parcela, <900 m!, u- 
zbrojona. willowa, przy tram­
waju. 900 000. Nowak. Wy­
spiańskiego 16, m. 1. 17561
Lodówka na gaz. Kwiatowa 10, 
m. 7,_________________17530
Warsztat kołodziejski urządze­
niem w dobrym miejscu na 
sprzedaż. Oferty Glos Wielko­
polski nr 17570.

NE Lffl
Specjalność:

Bomby 

mrożone
z owocem

poleca: p6142

Werń Krzyżaśski
Poznań,

w Pasażu Apollo
Ratajczaka 15

Setera młodego, rasowego, ta­
nio sprzedam. Fredry 3, m. 14.
____________________ 17569

Dywan duży, dobry, sprzedam. 
Grunwaldzka 41b, m. 3.

17567
Setery 8-tygodniowe sprzedam. 
Ogladać; Gniezno. Kieckowska 
nr io._______________ 7a-273
Sprzedają, kupuję części sa­
mochodowe. tłoki, łożyska, 
różne. R. Piehowski. Daszyń­
skiego 56. m. 14. kl248

Sportkę, jak nową, tanio sprze­
dam. Wierzbięcice 43, m. 19. 

1<1216
Dom piętrowy sprzedam. Po- 
znań-Zabikowo, Mickiewicza 8. 

17573
Sprzedam szafę, biurko, stół, 
kanapę, krzesła. Al. Wielko­
polska 12.____________ 17572
4—20 morgów dobrej ziemi 
przy Poznaniu sprzeda tanio 
właściciel. Matejki 36. m. 8.

17583
Motocykl DKW 350 N. Z. —
M. Focha 176. m. 1. 17580

Włóczka
w pięknych kolorach 
nadeszła na wymia­
nę za wełnę surową.

Łódzka Hurtownia 
Artykułów Włókienni­
czych, Marsz. Focha 16 
w Hali Targów Po­
znańskich. p5976

Sprzedam drogerię, prowincja. 
Wiadomość: Poznan, ul. Zwrot- 
nicza 17,_____________ 17581
Motocykl DKW 200 cm’ na 
sprzedaż. Gen. Świerczewskie­
go 33, m, 6.________ 17592
Motocykl 100 NSU, na starter, 
w pierwszorzędnym stanie, o- 
kazyjnie sprzedam. Poznań- 
Ławica Osiedle Krzyźowniki, 
ul. Canowska 38, Michałek.
______________ 17591

Wiertarkę elektryczną moto­
rem, na stół, wiercenie 16 mm, 
jak nowa, sprzedamy. „Pe­
gaz" Małe Garbary 15, tele­
fon 92-16. p6124

Powózkę 2-kolową na oponach 
(dokard), jak nową, pilnie 
sprzedam. — Inż. Frąckowiak, 
Grunwaldzka 91. p6131
Meble różne, wielki wybór, ko­
rzystnie. Janiak. Poznań, Ry- 
baki 6, w podwórzu. p6129
Prasy excentryczne, nowe, 15 
i 36 ton, snrzeda „Hatech", 
Marcina 65,____ p6126
Pasy balata, gumowe, poleca 
ze składu „Hatech" Marci- 
na 65. .p6127
Sprzedam kaszarnie, śrutownię.
Grudziądz, Chełmińska 82. 
__________________  p 6113

Duży wybór świec sa­
mochodowych, Bosch 
Champion poleca

Centrum 
Kamiński, Pcznan.

Daszyńskie-o 17 (dawniej Gór­
na Wilda). Skupuje sfare świece 
samochodowe i lofn cze fyou 
Ml 75 T39 Bosch

P. i. Zamiejscowym wysyłka 
za pobraniem p 4686

Motocykl FN 500 cm’ 35 000 
sprzedamy. Wytwórnia Wyro­
bów Metalowych Bracia Wali­
górscy i Z. Paprzycki, Poznań, 
Łacina 4 (dawniej św. Rocha). 
___________ P6118

DKW 100 cm’, starter, na cho­
dzie. okazyjnie. Sw. Marcin 32, 
m. 7, _______ C22S7
Tenisowe rakiety tanio sprze­
dam. Słowackiego 24. m. 22.

C22S0
Sprzedam części samochodowe 
Hansy motor, dyferencjał, re­
sory itd. — Poznań-Żegrze, 
Ostrowska 43. C2278

j Księgowych !
♦ z praktykę przyjmie ♦
t poważna Instytucja w Poznaniu J
♦ Oferfy Glos Wielkopolski Nr 7a-261. £
♦ ♦

Gospodarstwo 200 morgów ży­
tniej. 2 500 000. Otręba. Jaro­
cin. Kilińskiego 2. 17536

Gospodarstwo 59 morgów — 
pszenno-żytniej. 1 000 000. — 
Otręba, Jarocin, Kilińskiego 2.

17595
Parcelę willową. Solarz, powy­
żej parku, tramwaj, sprzedani 
bezpośrednio. Oferty Głos Wiel- 
kopolski nr 17603._________
Dywan perski, 3X2,9o sprze­
dam. Kopernika 3, m. 5. 
_____________________FI 355
Dom z dużym ogrodem blisko 
Poznania. Adres wskaże Głos 
Wlkp., Focha 16, nr 1689.

F1358

SZTANDARY 
chorągwie 

parsmenia fcościeina
wykonuje jedyna facho­

wa na miejscu firma

JÓZEF ŁOWIŃSKI
Poznań, Garbary 20

Telefon 39-05
Dojazd tramw. z Dworca 
Głównego do St. Rynku 
oraz 5 1 8 do Garbar. —
LICZNE UZNANIA ZA

PRACE óM44

Parcelę uzbrojoną z ogrodem 
owocowym centrum Poznania 
sprzedam, 3 miliony. Adres 
wskaże Głos Wielkopolski, Fo- 
cha 16. nr 1690, F1359
Motocykl Ziindapp 200 cm’, 
35 000, na chodzie, szwajcar­
ski MAG, 750 cm’, przyczepą, 
spiesznie sprzedani. Tarnienek, 
św. Marcin 56, m. 33. F1351

Pięknego wilka rocznego sprze­
dam tanio. Oferty Gros Wiel- 
kopolski nr 17605._________
Reklamówkę DKW 700, w t;ar- 
dzo dobrym stanie, sprzedani. 
Dąbrowskiego 83/85, warsztat. 
Niedbała._____________ 17599
Opel-Dlilz, lVt tony, w bardzo 
dobrym stanie, sprzedam. — 
Technomat. > Dąbrowskiego 94.

17601

Samochód
ciężarowy

3 tonowy
po generalnym re­
moncie, na bardzo 
dobrym ogumieniu, 

sprzedam
natychmiast.
Poznań, Gen. Umiń­
skiego 25 — 5. p6101

Kupna
Maszyny do pisania, liczenia 
powielania, kupuję stale. — 
W. Rohowski i Ska, Poznań, 
ul. Mielżyńskiego 18 — tele­
fon 43-25.    P5803
Barak murowany z parcelą na 
większy przemysł wzgl. wypa­
lone hale, nadające się do od­
budowy, kupię. Oferty: PAR, 
Ratajczaka 7. pod 7,689.

P6023

na bolce i kulki, do­
brze utrzymaną, ku­
pię.
Oferty z ceną „Głos
Wlkp." nr 61d.

Woskówkl, kalki maszynowe 
ołówkowe, format norm, i po­
dwójne kupuje stale W. Ro 
howski j Ska, Poznań. Mielżyfi- 
sktegoj 8 _tel. 43-25. p5800
Kenie na rzeź kupuję. Stani­
sław Gałkowski. Poznań. Zam- 
kowa 7. tel. 31-55. 7a-124
Willę 1-rodzinną. po remoncie 
lub mieszkanie w willi na hi­
poteczną własność. — Adres 
wskaże PAR, Ratajczaka 7, 
pod 7,761.  p6063
Kauczuk kupuje stale „Arte- 
be", Kantaka 10. . p6080
Kupię parcelę 3000 m" na za­
kład przemysłowy, najchętniej 
na Ratajach w pobliżu mostu 
Rocha. Oferty: PAR, Rataicza- 
ka 7, pod 7,799. _____  p6105
Kupię domek. willę, w Pozna­
niu wzgl. pod Poznaniem, du­
żym ogrodem, ziemi kilka mor­
gów. Of. Glos Wlkp. nr 17121.

1
2 ZAWIESZENIA
do przedniej osi (bufo­
ry możliwie nowe) do 
samochodu osobowego 

IOpel-Super 6 cyl. ku­
pimy. — Zgłoszenia te­
lefoniczne pod nr 10-95 
lub 21-66. C2285

Garderobę, obuwie, dywany, 
porcelanę artystyczną, srebrne 
wyroby, antyki, kupuje, sprze­
daje Zakup, Sprzedaż. Dąbrow- 
skiego 3._____________ FI348
Zegarki, budziki, chodzące, 
uszkodzone, biżuterię, kupuję. 
Zakup, Sprzedaż. Dąbrowskie- 
go 3,_____________F1349
Maszynę do szycia, najchętniej 
wpuszczana, kupię. Oferty Glos 
Wielkopolski nt 17587.

Wagę dla niemowląt kupię.
Zgłoszenia: tel.i 78-83. p6135

Węże parciane, używane, ku­
puje każdej ilości „Hatech", 
Marcina 65. p6128

otor elektr., 1-fazowy, 1—1,5 
KM. 1800—2500 obrotów, ku­
pi zaraz Fa „Renoma". Po­
znań, Stary Rynek 23. tele­
fon 97-77. p6146

Samochody 
na rozbiórkę części, 
Przybory, łoż,yska kul­
kowe 1 rolkowe oraz 
opony i dętki kupuje 

stale

T. CzajGzyński
Poznań

ul. Dąbrowskiego 89 
teiefoD 20-14 

7b-335

Barak mały lub części baraku 
kupię spiesznie. Gorczyńska 3i>.

F1356

Oponę 550X17 oraz oponę 
425X17. w dobrym stanie, 
kupimy natychmiast. Zgłosze­
nia: Klinika Dziecfęca. Marii 
Magdaleny 14, godz. 8—12.

17585

Handlowo
Sprzedam całkowite urządze­
nie wytwórni lemoniady. Ce­
na 200. Włochy k. Warszawy. 
Żymierskiego 24. m. 1 Gro- 
ncwit. 7b-319

OLEJKI
eteryczne 
od repatriantów 

kupuje 

Fa „H eza“
Poznań, Gnieźnień­
ska 32, telefon 26-25.

p6145

Zamiana
Zamienię skład fryzjerski po­
kojem kuchnią w Ławicy, Lem- 
borska 3. na pokój kuchnią 
w mieście 17416

Mieszkanie 1-pokojowe przy 
Rynku Łazarskim, zamienię na 
takie samo lub większe w in­
nej dzielnicy. Słoneczna sute­
rena nie wykluczona. Oferty 
Głos Wielkopolski nr 17542.

Pokój kuchnią Dębiec zamienię 
na 1 pokój. Warunki według 
umowy. Oferty nr 2885: Czy­
telnik Daszyńskiego 48.

'_______________ k 1247
Zamienię 3 pokoje kuchnią, 
łazienką, w Lesznie, na takie 
samo lub większe w Poznaniu. 
Oferty nr 2191: Czytelnik, Ar­
mii Czerwonej 1. c2286

Dwa pokoje kuchnią, komfort, 
Focha, zamienię na górny So- 
łacz lub Winiary. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 17602.

5-pokojowe. komfortowe mie­
szkanie w Szczecinie zamienię 
na takie samo względnie na 
3—ą.pokojowe w Poznaniu. 
Oferty: Kurier Szczeciński — 
20 094. 7b-444

Pieniądz

Mistrz piekarski, dyplomowa­
ny, współpracą, bez kapitału, 
przystąpi do spółki. — Oferty 
Głos Wielkopolski nr 17340.

250—350 000 potrzeba na po­
większenie zaprowadzonego, 
solidnego handlu. Dobry stały 
dochód zagwarantowany. Ofer­
ty nr 2189: Czytelnik. Armii 
Czerwonej 1. C2284 

Przyimę wspólnika, posiadam 
lokal handlowy, jasny, ^obszer­
ny. centrum, 1 piętrze, urzą­
dzeniem. telefonem, ewtl. na 
cichy przemysł. Oferty: PAR, 
Ratajczaka 7. ped 7,808.

p6116

Wolne lokale

Pokoik samotnemu — czynsz 
z góry. Oferty Głos Wielko­
polski nr 17539

Posiadam mniejszy obiekt prze­
mysłowy i biura przy dworcu 
towarowym. Oczekuję propozy­
cji. Of. Głos Wlkp. nr 17568.

Oddam lokale na cichy prze­
mysł. Adres wskaże G4os Wiel­
kopolski nr 17577.

Mieszkanie 4-pokojowe, wyłą­
czone. Oferty: PAR. Ratajcza­
ka 7. pod 7,815. p6122

Do wynajęcia za zwrotem ko­
sztów odremontowania lokale 
handlowe w śródmieściu, dwie 
kondygnacje, każda po ca 309 
m3. Oferty: PAR. Ratajczaka?, 
pod 7,836. p6138

Lokal jasny przy św. Marcinie, 
wejście z bramy. Oferty PAR, 
Ratajczaka 7. pod 7,807.

p6U5

Lokal 
hsndSowy 

parterowy z piwnicą, 
wejście z bramy, na­
dający się na każdą 
branżę (hurt, cichy 
przemysł, pracownię, 
kancelarię itp.) 
w pierwszorzędnym 
punkcie przy ul.
27 Grudnia

odstąpię
za zwrotem kosztów 
remontu.

Oferty Biuro Ogłoszeń 
„PAR**, Ratajczaka 7 

pod „7,745". p6057

▼▼▼rretTTTYTTf wywrę

Szuka lokalu
Student Akademii Handlowej 
poszukuje skromnego pokoju. 
Oferty Głos Wlkp. nr 17477.

Dwóch studentów poszukuje 
pokoju. Cena obojętna. Oferty 
Ułos Wielkopolski nr 17345.

Poszukuję 3--• 4-pokojowego 
mieszkania w Poznaniu. Ofer­
ty: Kurier Szczeciński. 20 093.

________ 7b-443
Poszukujemy 4—6 pokoi na 
biura w śródmieściu względ­
nie mieszkania 4—6-pokojo- 
wego za zwrotem kosztów re­
montu. Zgłoszenia: ul. Urbań­
ska 2, m. 3. 17485

Pokoju umeblowanego lub bez 
mebli, w Poznaniu, poszukuje 
zaraz 2 studentów. Oferty; 
PAR. Poznań, pod 778. p6078

Próżny pokój wprost od go­
spodarza za zwrotem kosztów 
poszukuję Oferty nr 2173; 
Czytelnik Armii Czerwonej 1.

C2468
Na przedmieściu okolice Po­
znania szuka urzędnik 1 poko­
ju z kuchnią lub 2 pokoi. Bal­
kon, ogródek, pożądany. Oferty 
Głos Wielkopolski nr 17535.

Poszukuje pokoiku emerytowa­
na sędzina, rok z góry, par­
ter. piętro. Przypilnuję miesz­
kanie, pomogę gospodarstwie. 
Oferty Głos Wlkp. nr 17528.

Samotny poszukuje pokoju u- 
meblowanego. — Oferty Głos 
Wielkopolski nr 17545.

Pokoju niekrępującego spiesz­
nie. centrum. Cena obojętna. 
Oferty Glos Wlkp. nr 17564.

Poszukuję pokoju, chętnie z 
pianinem. Oferty Głos Wielko­
polski nr 17562.

Dzierżawy domku małego, mie­
szkania. na prowincji, dogod­
nym dojazdem — Oferty Głos 
Wielkopolski nr 17578

Poszukuję mieszkania 2—3- 
pokojowego kuchnią, łazienką. 
Zwrot remontu. Oferty; PAR, 
Ratajczaka 7. pod 7,818.

'_________________p6125
Kupiec samodzielny poszukuje 
w centrum miasta lub Jeży­
cach pokoju umeblowanego. 
Cena obojętna. — Oferty G<os 
Wielkopolski nr 73d.

Urzędniczka poszukuje spiesz­
nie pustego lub umeblowanego 
pokoju. Oferty Glos Wielko­
polski Focha 16. nr 1685.

F1354
Sklep tekstylny, tylko w do­
brym punkcie handlowym, ku­
pię lub przystąpię do wytwor­
ni. hurtowni. Oferty: PAR. Ra­
tajczaka 7, pod 7,833. p6134

Na 3 miesiące do końcowych 
egzaminów szukam pokoju. Sy­
tuowany. Oferty nr 2195: Czy­
telnik. Armii Czerwonej 1.

C2290
Spokojna pani szuka pokoju 
umeblowanego. Oferty: PAR, 
Ratajczaka 7. pod 7,840.

P6110

Dzierżawy

Oddam w dzierżawę 2 domy 
z warsztatem piętrowym. • — 
Spieszne oferty Głos Wielko­
polski nr 17363.

Plac handlowy, opłotowany, 
przy Rynku Łazarskim, od­
dam w dzierżawę. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 17559.

--------------- - - 
50 morgów, obszerne zabudo­
wanie, przy Poznaniu, wy­
dzierżawię korzystnie. Matej­
ki 36. m. 8.--------------- 17532

Wydzierżawię gospodarstwo z 
powodu choroby, około 60 na, 
z inwentarzem żywym i mart­
wym lub bez, ziemia pszenno- 
buracżcKu. w kult. Budynki w 
bardzo dobrym stanie. Oferty 
Głos Wlkp. nr 7a-274.

Zsjuby

Wilk ciemny, podpalany, do 
odebrania do dnia 14. 7. Fo- 
cha 14 (u portiera). F1343
Zgubiono paczkę z bielizną po­
między Głuchowem a Stęsze­
wem. Oddać za wynagrodze­
niem: Miodowa 27. p6121

Zgubiono zaświadczenie reje­
stracji RKU Jarocin. Włady­
sław Słaboszewski. F1353

Zagubiono dokumenty: kartę 
pracy traktora II klasy. Świa­
dectwo z kursu pługów paro­
wych. wystawione przez Cen­
trum Wyszkolenia Technicznej 
Obsługi. Poznań Golęcin, na 
nazwisko Stanisław Spieg, maj. 
Drobnin, pow. Leszno, woj. po­
znańskiej_____________ 7a-266
Zaginął pies seter irlandzki 
(rudy). Odprowadzić za wyna­
grodzeniem do Fabryki Papie­
ru na Malcie. 17544

Zęubiono legitymację OKZZ, 
kartę rowerową na nazwisko 
Włodzimierz Glock. 17543

Zgubiono prawo jazdy zielone 
na nazwisko Stanisław Jeżyk. 
Winogrady 8. 17551

Zagubiono kartę rejestracyjną
RKU Poznań na nazwisko Sta­
nisław Sołtyniak. 17558

Zgubiono zaświadczenie pierw­
szej rejestracji wojskowej, 
wydane przez RKU Lublin na 
nazwisko Waldemar Wilk.

F1361

Transport
Samochodami, magazynem, bo­
cznicą —■ dysponuje Wspólny 
Transport. Norwida 13. tele 
fon 92-46. 7a-125

Różne

Warsztaty tkackie z Przybora­
mi wykonuje Stolarnia. Krę­
ta 4. 17571

Łożyska 
kuSkowe

i rolkowe
kulki oraz rolki wszel­

kich rozmiarów 
kupuje stale 

CENTRALA ŁOŻYSK 
Ratajczaka 15 
(Pasaż Apollo)

 7b-288

Stolarnie! Dostawcy karoserii 
drewnianych (autka) do wóz­
ków dziecięcych w stanie su­
rowym. sukcesywne dostawy, 
poszukiwani. Oferty Głos Wiel­
kopolski nr 17598.

Łóżka żelazne, materace pole­
ca „Rekorda". ul. Kurzanoga 
(boczna Ratuszowej). 7b-116

Wille, kamienice (także wy­
palone). parcele, tereny, go­
spodarstwa. szybko sprzedasz, 
tanio kupisz tylko przez firmę 
„Union". Poznań, Rzeczpospo­
litej 4. tel. 11-69. 17070

Matrymonialne
Szczęśliwy związek małżeński 
tylko za pośrednictwem zna­
nej Koncesjonowanej Poznań­
skiej Agencji Matrymonialnej. 
Wysyłamy informacyjny „Biu­
letyn Matrymonialny". Załą­
czyć trzy znaczki. — Poznań, 
skrytka 226.. p5468

Wdowa, lat 38. właścicielki 
przedsiębiorstwa, wykształco­
na, przystojna, wyjdzie za mąż, 
chętnie wdowca z 1 dzieckiem. 
Rozwiedzeni wykluczeni. Po­
żądana gotówka, celem inwe­
stycji. Oferty: PAR, Ratajcza­
ka 7. pod 7,787. P6092

Wychowanka sióstr zakonnych, 
lat 26. wartościowa, przystoj­
na, nie zamożna, pozna intel:« 
gentnego, religijnego pana. 
Cel matrymonialny. Poważne 
oferty nr 2187: Czytelnik. Ar­
mii Czerwonej 1. c2282

Pani pracująca, prawym cha- 
rakterze. gospodarna, doma- 
torka. własnym mieszkaniem, 
pozna pana subtelnego od 40. 
Cel matrymonialny: — Oferty: 
Biuro Ogłoszeń Wrocław. Ry­
nek 44. pod „Loteria życie".

7b-539

Przystojny, starszy, solidny 
kawaler, szatyn, wysoki, kie­
rowniczym stanowisku państ­
wowym, kupiec, poślubi miłą, 
zgrabną, posażną, gospodarną 
Wielkopolankę dobrej katolic­
kiej rodziny. Poważne oferty 
fotografią Gł. Wlkp. nr 7a-269.

Szatynka, przystojna, pozna 
pana do lat 60, wyznanie obo­
jętne. Cel matrymonialny. — 
Zgłoszenia kierować: Dziennik 
Zachodni, Wałbrzych — pod 
„Sympatyczna". ’5b-544

Panna, lat 29. pozna urzędni­
ka lub rzemieślnika. Cel ma­
trymonialny. Oferty Głos Wiel­
kopolski nr 17524.

Wdowa, lat 46. inteligentna, 
szlachetnego, prawego charak­
teru. właścicielka lokalu ga­
stronomicznego — poszukuje 
wspólnika o podobnych walo­
rach, bez nałogów. Cel matry­
monialny. Oferty Głos Wielko­
polski nr 17526.

Wysoką, dobrze zbudowaną 
pannę lub wdówkę do lat 36, 
pragnie zapoznać kawaler sa­
modzielny o dobrej prezencji, 
lat 42. Cel matrymonialny. — 
Krawcowe mile widziane. Ofer­
ty możliwie fotografią (Zwrot 
zapewniony) Głos Wielkopol­
ski nr 17536.

Z braku znajomości, w celu 
matrymonialnym chętnie zapo­
znam pana do lat 35. inteli­
gentnego. z dobrej rodziny, 
subtelnego, biuralistę, leśni­
czego, kolejarza, najchętniej 
wojskowego, szatyna, bruneta, 
jestem ciemno blondynką — 
wzrostu średniego, sierotą z 
dobrej rodziny, miłego uspo­
sobienia. Oferty, możliwie z 
fotografią Głos Wielkopolski 
nr 17600.
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W Sarnowie » •

autonomii rasowych poznańskich źrebaków
Jedziemy do Darnowa (pow. Kościan) 

najbliższego oddziału racockiej stadni­
ny chowu koni. Po drodze mijamy zło­
żoną na kozłach lucernę i długi czas 
6łysizymy warkot traktora podorywują- 
cego żytnisiko. Wśród pasów brunatnej 
ziemi złocą się w słońcu szeregi zesta­
wionych w mendle snopków żyta.

— Jak, dotychczas, to zbiory były 
korzystne — mówi dyrektor stadniny 
p. dr St. Kurowski — jęczmień ozimy 
sypał 26 q z jednego hektara, rzepak 
20 q, a jeśli słoneczna pogoda utrzyma 
się miesiąc, to owies da dobre wyniki. 
Nie pamiętam tak bujnego.

Jak na złość zaczął kropić drobny 
deszczyk, w dali łuik tęczy. Wjeżdżamy 
na darnowskie podwórze Tu wychowu­
je się ogierki. W jednej ze stajen grupa 
tegorocznych źrebaków, biega luźno po 
podłodze wyścielonej słomą rzepakową. 
Żrefoaki są wesołe i rzucają przekornie 
do tyłu głowami.

— Będą z nich za 3 lata rasowe poz­
nańskie ogiery — mówi bezpośredni 
iicih opiekun podkoniuszy p. Jan Woż­
niak, który pracuje na miejscu już 20 
lat. Jemu zawdzięcza stadnina ocale­
nie części źrebaków przed Niemcami. 
Mimo wiecznego niezadowolenia przy­
znają, że jako zawodowy koniarz z 
pełnym zadowoleniem śledzi coraz wię­
kszy rozwój stadniny i cieszy się, iż 
może do tego dołożyć swoją pracę.

Następna obszerna stajnia wyczysz­
czona i świeżo wybielona czeka na no­
wą partię. Znajdzie tu pomieszczenie 
ponad 70 ogierków. Podobnie jak w 
Racocie, azęść łąk w pobliżu stajen 
podzielona jest barierami na okólniki. 
W jednym z dalszych pasą się dwulat­
ki. Podchodzimy, przeglądamy i klepie­
my je po szyi.

Wracamy inną drogą. Przejeżdżamy

koło pola jęczmienia jarego. Obrodził 
ładnie, kłosy są ciężkie i grube. Pięt- 
nastohektarowy kwadrat okrążają ko­
siarki. Jedna czterokonna. druga na 
traktor. Ostre noże tną przy ziemi, ra­
miona podają na pas, chwila — i zwią­
zany sznurem snopek wypada po prze­
ciwnej stronie. To są samowiązałkt 
Przeszły, a za nimi pozostały dwa rzędy

swieżyicih snopków i pięciometrowy pas 
wilgotnej jeszcze ścierni. Z kolei mija­
my łan grochu cukrowego. Barwny 
rząd dziewcząt ściąga sierpami pokrę­
cone po ziemi łodygi, ciężkie od strącz­
ków. Twarze pracujących są wesołe i 
roześmiane. Widocznie uprzyjemniają 
sobie czas anegdotkami

Duma Andrzej

Przez prace do dobrobytu
— Współzawodnictwo młodych

w Kaliskiej Fabryce Pluszu i Aksamitu
Państwowa Fabryka Pluszu i Aksa­

mitu w Kaliszu posiada doorze rozumie­
jący swe zadanie zespół młodych pra­
cowników, którzy, swymi wynikami w 
pracy wprowadzają w czyn hasła: 
„Przez pracę — do dobrobytu'*.

Przeglądając listy młodocianych przo­
downików z ubiegłych miesięcy stwier­
dzić możemy z zadowoleniem, że i o- 

ibecnie większość z niich utrzymuje się 
na czołowych miejscach.

W tkalni kordu Henryk Urbaniak 
wykonuje normę w 195,6%, a Helena 
Czczerek w 193,3%.

Szwalnia posiada wzorową pracow­
nicę w osobie Zofii Roszkiewiicz, która 
,, wyszy w a" 208% n ormy.___________

JAROCIN
W dniu 22 bm. przeciągnęła nad po­

wiatem jarocińskim gwałtowna burza 
z piorunami. Od uderzeń pioruna spa­
liła się we wsi Prokopów stodoła, 
zapełniona tegorocznymi zbiorami i 
maszynami rolniczymi., własność p. So­
kołowskiego. Poza tym spaliła się sto­
doła polna na folw. Marianów, fbg)

Z noperni pluszu wyróżnia się Geno­
wefa Kowalczyk (202,4%).

W następnym oddziale fałbrytcznym 
— wykańczalni pluszu i kordu na czo­
ło wysunęła się Maria Dominiak z 
203,3 % normy.

Na maszynach obrączkowych dziel­
nie pracują, konkurując ze sobą Fe­
licja 
Obie 
170%.

Kordelas i Helena Gulczewska. 
wykonują plan przeciętnie w
(wm)

Ziemia mówi
Robotnicy kopiący glinę w miejsco­

wości. Sobótka, pow. ostrowskiego na­
trafili na zabytkowe przedmioty żelaz­
ne, a manowicie rytualnie zgięty miecz 
żelazny, cztery groty oszczepów i jdwa 
noże. W toku przeprowadzonych przez 
archeologów dalszych badań znaleziono 
m, im. krzesiwo żelazne, drobne kości 
palone i skorupy naczyń glinianych. 
Wymienione zabytki pochodzą z grobów 
ciałopalnych z wczesnego okresu rzym­
skiego. (lc)

W Os/fowie
powstaje Szkołis Spofóczno-Adminisłracyjna

Powiatowa Rada Związków Zawodowych 
prowadzi zapisy do mającej powstać w tut.---------------j,---------  
Sport w Sromie

W ub. niedzielę odbył się w Śremie 
czwórmecz motocyklowy na torze żu­
żlowym między drużynami Gniezna, Go­
stynia, Kościana i Śremu. Po emocjo­
nujących biegach zwyciężył ostatecznie 
Śrem 12 pkt. przed Gnieznem 11 pkt. 
Kościanem 8 pkt. i Gostyniem 6 pkt. 
Organizacja zawodów bardzo sprawna. 
Publiczność zgromadzona w liczbie po­
nad 2 tfyfc. ludzi żywo dopingowała za­
wodników.

W tym samym dniu odbył się w Śre­
mie mecz piłki nożnej o wejście do kl. 
B pomiędzy KS Lipno—Stęszew a śrem- 
skim KS zakończony wynikiem remiso­
wym 1:1. W drużynie gospodarzy wy­
różniła 6ię doforze grająca obrona z 
bramkarzem na czele.

mieście Szkoły Administracyjno-Społecznej 
w zakresie licealnym. Do szkoły będą 
przyjmowani kandydaci, którzy ukończyli 
co najmniej 7 klas szkoły powszechnej, 21 
lat życia i wykaz., się pracą społeczną, po­
lityczną wzgl. samorządową i zatrudnieni 
są zawodowo. Egzamin wstępny do szkoły 
będzie obejmował wiadomości z języka 
polskiego i aktualnych zagadnień o Polsce 
i świecie współczesnym. Nauka prowadzo­
na będzie wieczorami przez 3 lata, 18 go­
dzin tygodniowo. Program szkoły prze­
widuje specjalizację w zakresie administra­
cyjno samorządowym i spółdzielczym z 
przedmiotami jak: ekonomia polityczna, 
prawoznawstwo, socjologia, księgowość, 
korespondencja, arytmetyka handlowa, ad­
ministracja państwowa i samorządowa, or­
ganizacja i gospodarka spółdzielczości w 
Polsce.

Kandydaci winni wnieść podanie, załącza­
jąc metrykę urodzenia, życiorys, świadec­
two szkolne, świadectwo pracy, oraz za­
świadczenie pracy społecznej. Podania na­
leży przesłać pod adresem: Powiatowa Ra­
da Zw. Zaw. Ostrów, ul. Kolejowa 10.

ŚRODA
Pożar. W ubiegłych dniach spaliła się w 

Janowie w pow. średzkim stodoła. Pożar 
zlikwidowała straż pożarna w Środzie. Przy­
czyny pożaru nie są ustalone.

Dwudniowa konferencja w Łęknie. W 
dniu 27. i 28. bm. odbyła się konferencja 
w sprawie uniwersytetów ludowych. Refe­
raty na temat, jak mają wyglądać uniwer­
sytety ludowe i o reorganizacji pracy wy­
głosili pp.: mgr Zbierski Stanisław, z Goli­
ny, mgr. Kukulski z Chocimia, mgr. Fedyk 
oraz Biłgorajski. W konferecji brali udział 
wszyscy kierownicy uniwersytetów ludo­
wych oraz wizytatorowie oświaty z War­
szawy i Poznania. Konferencji przewodni­
czył mgr. Rogala.

B. SABATINI

Na 167.841 złożonych głosów w plebiscycie tygodnika

166.328 głosów padło za przy­
musowym Beczeniem pijaków 
67d

Kronika ostrowska
Redakcja i administracja: Ostrów, ulica 

Wolności 20, m. 3, tel. 422, przyjmuje ko­
munikaty, ogłoszenia drobne i reklamowe, 
nekrologi i inne w godzinach od 8 do 9 
i 15—17 codziennie.

Manifestacja Towarzystwa Przyjaźni Cze- 
chosłowacko-Polskiej na rzecz Polski odby­
ła się dnia 18 bm. w Radgoszczu i w Tren- 
sztacie w Czechosłowacji. Z Ostrowa wy­
jechał na uroczystości z ramienia Towarzy­
stwa Przyjaźni Polsko-Czechosłowackiej 
wiceprezydent miasta p. Idzi Zemski.

Nowe tabliczki emaliowane oznaczające 
nazwy ulic miasta zostały wreszcie zawie­
szone na miejsce zniszczonych, z których 
przyjezdni niejednokrotnie nic odczytać 
nie mogli.

Koło Spódzielni „Nowe Osiedle" zostało 
ostatnio zorganizowane w tut. mieście. Do 
zarządu weszli: pp.: Wł. Sawicki — pre­
zes, Strzelczyk — sekretarz i Domagała — 
skarbnik.

Spółdzielnia „Nowe Osiedle" posiada na 
terenie województwa poznańskiego 230 nie­
ruchomości, w tym 66 większych bloków 
mieszkalnych, w których mieści się 1136 
mieszkań z 4944 izbami.

W Ostrowie Spółdzielnia posiada 14 nie­
ruchomości pojedyńczych i 22 większe blo­
ki mieszkalne. W tychże nieruchomościach 
Spółdzielnia „Nowe Osiedle" w Ostrowie

posiada 174 mieszaknia, zawierające 822 
izby.

W domach Spółdzielni „Nowe Osiedle" 
zamieszkuje w ogólności 8 tys. osób, w 
tym samym Ostrowie, ponad 1200, z czego 
tylko lO’/o są członkami Spółdzielni.

Komitet Propagandy Wystawy Ziem Od­
zyskanych został zorganizowany w ubiegły 
poniedziałek z przedstawicieli władz, urzę­
dów. organizacyj społecznych, politycz­
nych, zawodowych i prasy. Do zarządu 
weszli pp,: Witczak jako przewodniczący, 
Serwa i Dąbrowski jako zastępcy i mgr 
Wciórka jako sekretarz. Zadaniem komi­
tetu będzie zorganizowanie wycieczek na 
wystawę wrocławską. Zgłoszenia wyciecz­
kowiczów przyjmuje przewodniczący PRN 
p. Witczak, Starostwo, ul. Wrocławska.

Zaopatrzenie kartkowe. Starostwo Powia­
towe podaje do wiadomości, że w miesiącu 
lipcu br. można nabywać konserwy na kar­
ty zaopatrzenia na odcinek nr 19 karty kat. 
I po 3 puszki a 453 g; na ode. 14 kat. IR 
po 1 puszce a 567 g; na ode. 19 kat. IRD 
po 1 puszce a 567 g, na ode. 9 karty kat 
IIR 1 puszkę wagi 340 g i na dod. „C" ode. 
9, po 2 puszki a 113 g. Ostateczny termin 
odbioru towaru upływa z dniem 31 lipca 
br. Po tym terminie posiadacze kart stracą 
prawo do nabycia towaru.

Poszedt na dziki, a postrzelić sasiada
obajc-byli kłusownikami

Mieszkaniec Tworzykowa, gm. Śrem 
Szczepan Kardasz wybrał się w dniu 
21 lipca wieczorem 
scowości Krajkowo. 
obrał sobie mendel 
chwili zauważył na 
niającą się ciemną 
czając, że to dzik, strzelił w tym kie­
runku. Nagle usłyszał krzyk człowieka

STRONA 6

i gdy zbliżył się do niego, przekonał 
się, że postrzelił poważnie w udo swe­
go sąsiada Józefa Wawrzyniaka, który 
również w tym czasie polował na dzi­
ki. Ciężko rannego przewieziono do 
szpitala w Śremie. Gdy sprawą tą za­
interesowała się milicja, okazało się, 
że obaj amatorzy polowania byli kłu­
sownikami i nie posiadają pozwole­
nia na broń. Obu więc grozi kaTa 6uro-

Nr 209 ABC wa za nielegalne posiadanie broni. (j.h)

na dziki w miej- 
Jako 

zboża, 
skraju 
postać.

stanowisko 
W pewne; 
pola wyła

Przyp usz­

Wyróżniał się
okrucieństwem

W dniu 27 lipca 1948 r. w Koninie 
przed sesją wyjazdową Sądu Okręgo­
wego w Kaliszu odbyła się rozprawa 
karna przeciwko 
mieckiego Urzędu 
wowi Bigosowi z 
nemu sierżantowi

Wymieniony w 
cując w Urzędzie Pracy w Koninie, 
odznaczał się specjalną gorliwością w 
czasie obław i łapanek. Brał również 
czynny udział wraz z żandarmami w bi­
ciu Polaków w maj. Żychlin, przy czym 
wyróżniał się okrucieństwem w sto­
sunku do kobiet.

W czasie przewodu sądowego oskar­
żonemu udowodniono popełnianie prze­
stępstwa, wobec czego Sąd skazał go 
za dobrowolne podpisanie volkslisty 
na karę 10 lat więzienia oraz za znę­
canie się nad Polakami na łączną karę 
śmierci.

a e
ły urzędnikowi nie- 
Pracy V. D. Czesła- 

Konina, przedwojen- 
polskiemu.
czasie okupacji pra­

Kurs dla przodownic zdrowia 
w Jarocinie

Staraniem ref. kobiecego Z. S. Ch. w Ja­
rocinie zorganizowany został w powiatowym 
ośrodku P. C. K. dwutygodniowy kurs dla 
przodownic zdrowia na wsi. W wymienio­
nym kursie uczestniczyło 17 dziewcząt, w 
tym 3 z pow. krotoszyńskiego. Kurs ukoń­
czyło 16 uczestniczek z wynikiem bardzo 
dobrym i dobrym.

Kierownikiem wspomnianego kursu był 
instr. pow. P. C. K. p. . Szamborski. Poza 
tym szereg wykładów z zakresu chorób za­
kaźnych i ich zwalczania wygłosiła p. dr 
Rutkowska. (bg)

KROTOSZYN
U pocztowców w Święto Odrodzenia

W pochodzie manifestacyjnym w Święto 
Odrodzenia ulicami miasta oraz podczas 
akademii na rynku zwracał szczególną 
uwagę 80-osobowy oddział pracowników 
poczt, i tel., przybyłych z powiatu.

Po uroczystościach odbyło się w pięknej 
świetlicy urzędu wręczenie nagród pienięż­
nych przodownikom pracy.

Nie spotykanym w życiu pocztowców 
krotoszyńskich był fakt mianowania i awan­
sowania 40 pracowników na wyższe stano­
wiska i do wyższych grup uposażenia. De­
krety nominacyjne wręczał naczelnik ob­
wodu p. Spychalski przy współudziale przed­
stawiciela Żw. Zaw. Prac. P. i T. p. Gąsior- 
kiewicza, który wygłosił do przodowników 
pracy i wszystkich awansowanych krótkie 
przemówienie.

W czasie tej pięknej uroczystości przy­
grywał kwartet pocztowy. Zebrani zainicjo­
wali z okazji tego koleżeńskiego spotkania 
zbiórkę na cele dobroczynne, która przy­
niosła około 8000 zł. (fk)

1OOO rad 
dis naszych gospodyń

Pech
Nikt z nas nie chce mieć pecha 

ale każda dobra gospodyni powrn 
na mieć pech... Nie tylko do zale­
wania zakorkowanych butetók z 
przetworami. Pechem można także 
zalewać kompoty, konfitury, galare­
ty, dżemy, marmolady itd. Usuwł 
on bowiem powietrze z powierz­
chni przetworu i zabezpiecza pro­
dukt od wpływów zewnętrznych.

Pech można łatwo zrobić same­
mu. 100 części kalafonii i 15 części 
oleju parafinowego względnie lnia­
nego — oto cały pech. Najpierw 
rozpuszczamy na ogniu kalafonię, 
po czym dodajemy olej. Najgorszy 
pech nie przeszkodzi nam w wyro­
bie takiego pechu domowym sposo­
bem. Kilo pechu wystarczy na 40 
kompotierek (specjalnych słoików 
z rozszerzoną do góry szyjką) po 
pół litra każda.

Pech rozpuszcza się łatwo na o- 
gniu. Nie należy go tylko doprowa­
dzać do pasji, t° jest do wrzenia i pie­
nienia się, gdyż takie gotowanie 
obniża jego jakość.

Nie wolno zapominać, że we­
wnętrzne brzegi słoja, który będzie­
my zalewać pechem, muszą być 
suche. Gęstym przetworem wy­
starczy cienka warstewka pechu, 
kompoty zalewamy pechem na wy­
sokość 1 do 2 centymetrów.

Po stwardnieniu pechu odwraca­
my słój dnem do góry. Jeżeli prze, 
ciek zalewamy powtórnie. Usunię^ 
cie pechu nie przedstawia trudno­
ści. Wystarczy wstawić na chwilę 
naczynie do gorącej wody, a war­
stwa korka pechowego rozpuści się 
po brzegach i da łatwo podważyć, 
a następnie wyjąć. Po wy;ęciu mo­
żemy go użyć po raz drugi, przez 
wrzucenie do naczynia z pechem i 
ponowne rozpuszczenie.

Widzimy więc, że zabieg z pe­
chem jest prosty i jasny, podobnie 
jak on 6am. Co ważniejsze, zabieg 
ten z powodzeniem całkowicie za­
stępuje różne kosztowne i zBędne 
aparaty do usuwania z naczyń po­
wietrza.

A więc — unikajcie pecha! — 
używajcie pech!

KAPITAN BIAMHB
Autoryzowany przekład H. Bukowskiej

— Myśląc o swoich sprawach — 
rzekł — zaniedbałem na chwilę obo­
wiązków względem waszej lordow- 
skiej mości, i nie zapytałem, jakie są 
zamiary mylorda. Zapewne mylord 
zechce wylądować w Port Royal?

— W Port Royal? — wybuchnął 
mały człowieczek, poruszając się 
gniewnie na krześle, po czym w peł­
nych irytacji słowach zawiadomił 
Blooda, że właśnie ubiegłego wieczo­
ra wpłynęli do Port Royal tylko po 
to, aby się przekonać, że gubernator 
Jamajki był nieobecny w mieście. — 
Wybrał się na jakąś awanturniczą 
wyprawę do Tortugi, ścigając jakichś 
rozbójników morskich, i zabrał z so­
bą całą flotę.

Blood patrzył przez chwilę zdumio­
ny, potem wybuchnął szczerym śmie­
chem.

— Przypuszczam, że wyruszył, nie 
wiedząc jeszcze 
stało w kraju i 
z Francją?

— Przeciwnie 
lóughby. — Wiedział zarówno o je­
dnym jak o drugim. Był też powiado­
miony o moim przybyciu, zanim wy­
płynął z portu.

— To niesłychane!
— I ja jestem tego zdania. Nawet 

zrazu nie chciałem wierzyć, ale za­
pewnił mnie o tym Mallard, który 
zastępuje tego durnia w jego nieobec­
ności.

— Czyż on oszalał, żeby opuszczać 
twierdzę w tak niespokojnych cza­
sach? — dziwił się Blood.

— Pamiętaj, że zabrał z sobą całą 
flotę i zostawił twierdzę ogołoconą 
z wszelkiej obrony, na wypadek ata­
ku francuskiego. Takich to guberna­
torów zatrudniał poprzedni rząd. Po­
zostawić całe miasto na łasce starego 
fortu, który można w przeciągu go­
dziny obrócić w perzynę! Niech mnie 
kule biją! To przecież jest nie do 
uwierzenia.

Uśmiech nagle zniknął z twarzy 
Blooda.

— Czy Rivarol wie o tym? — za­
pytał niespokojnie. Odpowiedź padła 
z ust holenderskiego admirała.

— Czyż w przeciwnym razie szedł­
by do Port Royal?

— Pan de Rivarol wziął do niewoli 
kilku naszych ludzi. Może mu powie­
dzieli. Może wymusił na nich zezna­
nia. W każdym razie sposobność na-

nie o tym, co się 
o rozpoczęciu wojny

— warknął lord Wil-

darzała się doskonała. — Lord Wil­
loughby prychał, jak kot.

— Ten łotr Bishop nałoży gardłem, 
jeżeli wskutek jego dezercji ponie­
siemy jakąkolwiek szkodę. A może 
to było zrobione umyślnie? Może on 
nie jest głupcem, ale nikczemnikiem 
i zdrajcą? Może chce w ten sposób 
przysłużyć się królowi Jamesowi, 
którego otrzymał swe stanowisko?

Ale kapitan Blood nie chciał w 
wierzyć.

— To bardzo wątpliwe. Sądzę, 
jedynym motywem jego była mści­
wość. Mylord nie wie, że tym, na 
kogo Bishop czatuje koło Tortugi, 
jestem ja. Myślę jednak, że podczas 
gdy on jest nieobecny, będę musiał 
sam pilnować spraw króla Williama 
w Jamajce. — Zaśmiał się i w śmie­
chu jego brzmiała wesołość, której 
nie okazywał od szeregu miesięcy.

— Weź kurs na Port Royal, Jeremi 
i śpieszmy się! Dopędzimy jeszcze 
pana barona i przy tej sposobności 
załatwimy nasze własne porachunki.

Obaj angielscy dostojnicy równo­
cześnie zerwali się na nogi.

— Przecież nie masz waćpan na to 
dość siły! —zawołał lord Willoughby. 
— Każdy z trzech francuskich okrę­
tów wart jest tyle, co pańskie dwa.

— Pod względem liczby dział — 
rzekł Blood z uśmiechem. — W tych 
rzeczach jednak nie tylko same dzia­
ła rozstrzygają. Jeżeli mylord chce 
zobaczyć, jak powinna być stoczona 
bitwa morska, będzie miał ku temu 
sposobność.

Obaj patrzyli na niego ze zdumie­
niem.

— Przecież to jest zgoła niemożli­
we — upierał się admirał Van der 
Kuylen — potrząsając swą olbrzymią 
głową. — Taktyka jest rzeczą ważną, 
ale armaty są armatami.

— Jeżeli nie będę mógł go poko­
nać, mogę zatopić w cieśninie własne 
moje okręty i zablokować go aż do 
czasu, gdy Bishop wróci ze swoją 
eskadrą, albo dopóki nie znajdzie się 
flota waszej ekscelencji.

— I cóż stąd byłaby za korzyść? — 
zapytał Willoughby.

— Wyjaśnię to mylordowi. Rivaroi 
oszalał chyba, żeby ryzykować, wie­
dząc co wiezie. Przecież on ma na 
pokładzie swoich statków cały łup. 
zebrany w Cartagenie, wynoszącv

od

to

że

około 40 milionów liwrów. — Wil­
lo ughby i Van der Kuylen aż pod­
skoczyli, usłyszawszy o takiej sumie. 
— Wpłynął z tym do Port ’ Royal. 
Czy zwycięży mnie, czy nie, w każ­
dym razie nie wypłynie już z tym 
łupem, który prędzej czy później do­
stanie się do skarbca króla Williama, 
po wypłaceniu — powiedzmy — je­
dnej dziesiątej całej sumy moim lu­
dziom. Czy mylord zgadza się na to, 
mylordzie?

Lord Willoughby powstał i ściska­
jąc silnie rękę kapitana rzekł gorąco:

— Kapitanie Blood, przekonałem 
się, że jesteś pan wielkim człowie­
kiem.

— To mylord umie bystrym swoim 
spojrzeniem dostrzegać 
zalety.

— No dobrze, dobrze, 
waść tego dokonasz? — 
mirał Van der Kuylen.

— Chodźmy na pokład, ekscelencjo, 
a zanim słońce posunie się znacznie 
wyżej na niebie, zobaczysz.

moje małe

ale jakże 
zrzędził ad-

za-

Ostatnia bitwa „Arabelli”
— Na co czekasz, przyjacielu? — 

pytał Van der Kuylen,
— Naprzód, w imię Boga! 

grzewał Willoughby.
Było to popołudnie tego samego 

dnia i dwa okręty korsarskie z ob­
wisłymi żaglami kołysały się łago­
dnie na falach pod osłoną wielkiego 
cypla lądu, tworzącego naturalny port. 
Okręty stały w odległości niecałej 
mili od cieśniny, prowadzącej do za­
toki, nad którą panowała twierdza: 
Port Royal. Stały tu już od dwóch 
godzin, podszedłszy cichaczem i nie- 
dostrzeżone ani przez wartę miasta, 
ani przez flotę Rivarola. Przez cały 
ten czas powietrze drżało od grzmotu 
dział. Strzały dochodziły zarówno od 
morza jak od lądu, oznajmiając, że 
wrzała bitwa między francuską flo­
tą a obrońcami Port Royal. Długie to, 
bezczynne czekanie niecierpliwiło 1 
denerwowało zarówno admirała Van 
der Kuylen jak lorda Willoughby,

— Powiedziałeś, mości kapitanie, 
że pokażesz nam piękną akcję. Gdzież 
ona?

Blood stał przed nim uśmiechnięty, 
pewny siebie. Był ubrany jak do bit­
wy, w pancerzyk z czarnej stali.

— Już niedługo będę wystawiał na 
próbę cierpliwość tchmość panów. 
Słyszę, że ogień armatni słabnie. Bo 
trzeba wiedzieć: nie mamy nic do 
zyskania na pośpiechu, a wiele mo- 

Spodzie- 
to mógł

żerny zyskać przez zwłokę, 
wam się, że wkrótce będę 
waszmościom udowodnić.

Lord Willoughby spojrzał 
dejrzliwie.

dolszy nastąp!)

nań po-


